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My a państwo
W  O b l f t Z i l

Skupienie Żydów w Polsce jest duże, naw et 
bardzo duże. Wynosi przeszło trzy j. pól m;- 
ljona głów. Cyfra ta jest czterokrotną iloSei 
Żydów  w dawnej Galicji a dwukrotną dawnej 
Kongresówki. Stwarza to nowy zupełnie obraz 
społeczności żydowskiej, wywołuje nowe 
zwi^zk; psychologiczne i zjawiska socjologia 
ne. Nastąpiło głębsze zainteresowanie się cało 
kształtem  naszych problemów i ujawnił się 
w zrost poczucia solidarności, świiadomość spól 
no ty  interesów splata się z obudzoną świado
m ością narodow ą, a w  prostym stosunku do 
wgełkośc! skupienia wzmogła się nasza siła na 
rodowa, wykazując nową świadomość histo
ryczną. Zjawiisko to charakteryzuje w zm ożo
na  ak ty w izac ja  żydoslwa a potężne siły spo
łeczne ogarniają jednostkę nawet w brew  jej woli

Istota i przebieg tego procesu historycznego 
wytwarzającego jak każdy proces historyczny 
wiele nieprzewidzianych i niespodzianych wy 
darzeń, stanowię zupełne zaprzeczenie niędaw 
nej przeszłości. W ymagają zatem nowego nsto 
suukowania się do całokształtu zagadnienia 
zarówno od wewnątrz jak j od zewnątrz.

W ewnątrz naszej społeczności widzimy do
skonałe idącą wielka przemianę. Postępuję 
ona w  nierozerwalnym, dziwnie powikłanym 
splocie nieskończonej może ilości przyczyn na 
tu ry  społeczne), gospodarczej i kulturalnej. — 
W  f ra n k a c h  Polski, jako nowej, kształtują
cej się dopiero jednostki gospodarczej znajdu 
ją się Żydzi jako żywioł niem al wyłącznie 
m iejsk i i hand low y, rozmieszczony nierówno 
m iern ie  { w prost paradoksalnie w stosnnPu 
do zarysowującego się obrazu przyszłej gospo 
d e rk i społecznej. Można śmiało zaryzykować 
tw ierdzenie, ie  rac jona lne  gospodarcze roz
m ieszczenie Żydów  przedstawiać °ię winno 
jako odw rócenie dzisiejszej mapy osiedlenia. 
N a stan  obecny złożyły się konjunktury g<>-

' t t y t e o r ć w .
spodarcze, za litóremi podążała ludność ży
dowska, .; świadome działanie państw zabor
czych/którem u niesłychanie łatwo ulegał ży
wioł ze ziemią nie związany a politycznie nie 
wyemancypowany. Konjunktury gospodarcze 
doznały jednak zasadniczej zmiany. Żadna 
annloeja z przeszłości nie da się tu zastoso
wać Żydzi znaleźli się w Polsce na polu dzia
łania nowych sił gospodarczo-społecznych. a 
te uderzać w nich będą tak długo, aż wyczer
pią się we wypełnieniu swoich niezbadanych 
przeznaczeń. Dzięki swojej strukturze snołecz 
nej odczuwać hęda Żvdzi bardzo silnie każde 
drgnienie przebiegające przez nowy organizm 
gospodarczy państwa. P>odrt barometrem kry
zysów a zarazem rtęcią tego barometru, bole
śnie zgniataną w dół lub pędzoną w góre.

Splot tych spraw przenika coraz głębiej spo 
łeczenslwo żydowskie, a łącząc się z obudzoną 
świadomością narodową i emancypacją po lity 
czna, jest tym czynnikiem, który wywołał z 
chaosu wydarzeń świadoma celu, własną po- 
litykę żydowską, nadając jej swoistą treść, 
kształt i silę.

Ta polityka oznacza ogarnięcie całokształtu  
zagadnień i potrzeb żydow skich oraz uśw iado 
mienie sobie in teresów  żydostw a i icli stosun 
ku do interesów  całości państw ow ej. Oznacza 
w ysiłek w Kierunku urządzenia żydow skich 
stosunków  gospodarczych i społecznych na tle 
nowej rzeczyw istości i określenie stosunku do 
resz ty  ludności w państw ie. O znacza wresz
cie obronę przyrodzonych praw  do życia i roz 
woju. Ta politi ka opiera się na niewzruszonej, 
zasadniczej przesłance. że w  każdem  poczyna
niu zm ierzajacem  do urządzenia. napraw y i 
zmiany spraw  żydow skich, brać musi udział 
czynny i zdecydow any — w yem ancypow ane 
narodow o ! pobtyeznie źydostw o. Ta pom yka 
stanow i zupełne z ło rzeczen ie  niedawnej prze 
szłoścl. Zupełne zaprzeczenie. Co do tego nie

Dziś w sobotę 19 iistooada br.

DANCING
w sali Technicznej

na rzecz koionji o g ro d n icze j.
Początek o godz. 8 wieczór.

DLEYELA KKE""
O Wł.BoIońłlti (Z.Raba jmt)Krtkó.P»I«CSplłkt

chcemy pozostawiać niedomówień.
Narodowe odrodzenie Żydów jest już od u i-  

wna faktem, bak tu tego społeczeństwo polskie 
nie chciało uznać. Nie dopuszczało tej m yśli de  
swej świadomości, względnie czyniło to  nie
cił pinie, i z dziwoemi , i .imeżeaBmii. Stanowi 
sko tak a można do pew nego stopnia rozum ieć 
i wytłómaczyć o iłe chodzi o czasy przed odzy 
skaniem niepodległości. Rozbity na trz y  zabo
ry, skazany na ciężką walkę o był narodowy 
naród polski unikał jakby instynktownie no 
wych problemów. Zajęty wyłącznie kultyw ow a 
niem i utrzymaniem swojej jaźni narodowej, 
żądał od Żydów bezwzględnego podporządko
wania się pod interes narodowy polski. Tego 
żądali wyraźnie narodowi demokraci i uczynrii 
ten pogląd powszechnym i panującym. Nieco 
podobne stanowisko zajmowali poprzednio 
stańczycy galicyjscy, wprzągnąwszy Żydów W, 
służbę interesów panującej kasty szlacheckich 
agrarjuszy. Nigdy zaś społeczeństwo polskie 
nic chciało i nie umiało się zaznajomić z kw e- 
stją żydowską rozpatrywaną od yewmnCrz, & 
zc stanowiska potrzeb , sp aw żyaowsLlch.

Lecz dzisiaj, kiedy powstało państwo pol
skie. które urzeczywistnić ma wszystkie aspi- 

I racje narodu polskiego i umożliwić pełny ro z
wój jego sił, dziś naród polski, m ówiąc języ
kiem codzienności, nie potrzebuje takiego pod
porządkowania, mówiąc językiem  rom antycz
nym, żądać go nie powinien, a mówiąc 
językiem pisanych konsćyttrcyj i trakta
tów — żądać go nie może. P ań stw o  je s t 
przedstawicielom i wyrazem ogólnych in tere
sów całego ludu państwowego. Państwo poi 
skie jest również przedstawicielem i naszych 
interesów. Żydzi posiadają silne poczucie pań
stwowe. Czują się związani z pcństwowośdflj 
polską daleko silniej, aniżeli to przypuszcza 
przeciętny obywatel, karmiony od wiiełu ła t 
antysemicką demagogia, i głębiej, saateH po
zwala sie tego spodziewać nieczyste stmdmrie 
antysemitów. Ale Żydzi chcą być w tem  pań- i 

stwie, w tej Rzeczypospolitej podmiotem p raw  f 
a nie przedmiotem. W  żadnym w ypadku i p o d ; 
żadnym warunkiem nie będą przedm iotem  p a r ' 
tyjnych przetargów polskich p arty j politycz
nych, dobijających się władzy lub w ałczących  ! 
o odzyskanie utraconego znaczenia. Istuieje < 
dziś bowiem coś, co się nazyw a ż y d o w sk i 
godnością narodową. Z tej w y ra s ta  godność 
ludzka. I coś, co się nazywa in teresem  n a ro d o -1 
wyin żydowskim. Temu podporządkować slń;] 
musi jednostka. Obce to były ongiś pojęcia dla 
•^ielu polityków galicyjskich, sprzedających I 
kupujących glosy żydowskie. Niektórzy z nich | 
wkroczyli znowu zdecydowanym krcłdflK l 
targowisko polityczne. Szukają swoich Żydów .] 
Przyszli po nich, jak po swoje...

Dr. Ludw ik Ope rlaaadnŁ
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p c c  zarzutem orssn^oui nia spisku na tycie 
marszałka Piłsudskiego!

(Telefonem od naszego korespondenta)

Lwów. 18. 11. Nadeszły tutaj wiadomości z 
Warszawy, że aresztowano tam niejakiego Bo 
lesława Eustachewicza, prezesa Związku Hal
lerczyków we Lwowie, pod zarzutem namawia 
nia do zamachu na życie marszałka Piłsud
skiego. Zarzut tc,n oparty jest na zeznaniach 
członka zarządu Zw. Hallerczyków we Lwo
wie, Alojzego Preissa, który w lwowskim urzę 
dzie śledczym oświadczył, te  Eustachiewicz

jemu, jakoby poruczył wykonanie zamachu.
Eustachcwicz był przez pewien czas reda

ktorem „obwiepolskiego” organu „Wywiad”.
W związku z aresztowaniem Eustachewicza 

zarządzono we Lwowie cały szereg rewizyj, a 
podobno i aresztowań. Sprawa znajduje się w 
ręku policji politycznej, która śledztwo otacza 
najściślejszą tajemnicą, odmawiając wszelkich 
informacyj.

Wobec ataków prasy sanacyjnej
na blok mniejszości narodowych 

Ludność żydowska n£e ulęknie się teroru,
(Telefonem od aaszego korespondenta)

Warszawa. 18. 11. Sin. W związku z dzisicj 
szymi artykułami, które się ukazały w „Epoce”
I „Głosie Prawdy” a zwróconymi przeciw lud 
ności żydowskiej i zmierzającej do zastrasze
nia” wyborców żydowskich (zob. artykuł w ru 
bryce „Z dnia” w numerze dzisiejszym. — 
I?ed.), Wasz współpracownik zwrócił się do 
przedstawiciela kupców żydowskich p. senato
r a  Kemera, który oświadczył:

Z wielkiem zdziwieniem dowiaduje się, że i 
prasa sanacyjna, która występowała dotych
czas rzekomo w obronie krzywd, powtarza o- 
becrue metody stosowane dawniej przez prawi

cowe ugrupowania. Uważam, że Żydzi mają 
bezwzględnie prawo postępować tak. jak im su 
mienie : obowiązek narodowy każą. Zresztą 
utworzenie bloku miało charakter techniczny. 
Chciałbym wierzyć, że to jest jedynie opinja 
„Głosu Prawdy” a nie sfer rządzących. W każ 
dym razie jestem przekonany, że Żydzi bedn 
w dalszym ciągu występować w obronie swo
ich praw. przeciwstawiając sit? wszelkim gwar 
tom, i nie pozwolą sobe imputować i wmawiać 
jakieś „kawały”. Musze się tak wyrazić, że to 
są sta.re „kawały”, przedwyborcze, na które 
nikt złapać się nie da.

Dalsze pogłoski przedwyborcze
Sanacja nie kandyduje oddzielnie!

(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa, 18 11. Sin. Prasa prawicowa po
iła je w dalszym ciągu szereg sensacyjnych i 
chaotycznych pogłosek o zamiarach sanacji 
przy wyborach, a więc według opinji tej pra
ny, sfery rządowe nie mają zamiaru występo
wać jako odddzielne stronnictwo, lecz umie
szczą swoich kandydatów między różuemi 
stronnictwami. I tak według „ABC” marsza
łek Piłsudski ma zająć piewsze miejsce na li
fcie Warszawy, Krakowa i Wilna. Na liście 
warszawskiej zajmie po nim drugie miejsce 

Zdzisław Lubomirski. Na liście krakow
skiej drugie miejsce zajmie któryś z profeso
rów uniwersytetu, prawdopodobnie prof.

Adam Krzyżanowski
Krążą też pogłoski, że wśród kandydałósv 

na liście bloku rządowego na drugiem miej
scu po marsz. Piłsudskim stać będzie minister 
August Zaleski, na Irzeciem miejscu zaś prof. 
Stan. Estreicher z Krakowa.

Wicepremier Bartel będzie kandydował we 
Lwowie, minister Mo raczę wski w Lublinie d 
Stryju, min. Romockt na Górnym Śląsku Po 
morzu, min. Jurkiewicz w Lodzi, min. Mie- 
dziński w Siedlcach, min. Niezabyłowski w 
Poznaniu. Podkreślamy, że są to pogłoski pra 
sy prawicowej, klóre notujemy z obowiązku 
dziennikarskiego,

Redaktor „Rzeczypospolite!" skazany
na 4 miesiące więzienia za obrazę p. Młynarskiego

(Telefonem  od naszego koresponden ta)

Warszawa, 18 U. Sin. Dziś odbył się pro- 
es, wytoczony przest p. Młynarskiego, wicepre 

Banku Polskiego przeciwko „Rzeczypo- 
‘Litej” z powodu postawionych mu zarzu- 

ów, że miał osobisty interes przy rokowa- 
ach prowadzonych o pożyczkę pod zastaw 

nopolu tytoniowego. Na świadków zostali 
wołani Feliks Młynarski. Stanisław K al

iński, Jerzy Zdziechowskt; i poseł Popiel. P 
Iłynarski oś wid tczył. że czuje się szczególnie 
otknięly zarzutami, że prowadził jakoby in- 
resv  Banku Zjednoczonych Kooperatyw. — 
’y przyjechał do Ameryki, prowadził tam 
kowania w momencie, gdy sytuacja była 
znadziejna i gdy nikt nie chciał z Polską 
kować i nie chciał zwolnić sum zaangażo- 
inych przez nasz skarb. Z największym tru 

ero udało mu się zainlersować najpoważniej 
instytucję finansową, Rankers Trust, tak, 

istotnie osiągnął swój cel. 
świadkowie potwierdzają zeznania Młynar

skiego. O godz. 12.30 sąd wydał wyrok, ska
zujący redaktora „Rzeczypospolitej” na 4 mie 
siące więzienia.

Dwa miesiące aresztu zamiast 
więzienia

Sprawa obrazy min. MiedziAskiegc 
przed sadem apelacyjnym

/Telefonem od aaszego korespondent.!)

Warszawa, 18 11. Sin. Dziś odbyła się w 
sądzie apelacyjnym rozprawa przeciwko inż. 
Fauly‘emu oskarżonemu o zbrodnię zniesła
wienia ministra poczt i telegrafów p. Miedziń 
skiiego. Inż. Pauly został skazany w pierwszej 
instancji na dwa miesiące więzienia. Sąd ape 
lacyjny, po przesłuchaniu całego szeregu 
świadków, wydal wyrok, skazujący Pauly'ego j 
na 2 miesiące aresztu (zamiast więzienia). 1

FLASZKI
dla winiarni, iikiei ui, aptekkosm et.,chen .

po cenach konkurencyjnych 
zś94> są stale do nabycia
ik magazynie flanek w Krakowi*
ul. Dolnych Młynów L. 2

(róg Krupniczej w podwórzu).
A rtyst. wykonanie flaszek fasonowych.

tayM"" w Mm
i Berlinie

Zebrania znacznych sum na Karw i 
Kajesod

Berlin. 18. 11. ŻAT. Po przybyciu prezydW  
ta Wszechświatowej Organizacji Sjonistyc*?* 
nej dra Weizaima do Hamburg.; odbył się tar* 
wieiki bankiet z udziałem 7UL* osób. między Bi 
nymi brał w nim udział burmistrz Hambnrga- 
oraz wiele wybitnych żydów z Hamburga, Lu 
beki i Altony. Podczas bank;cm zadeklarowano 
około 60.000 marek na rzecz Keren Majesodu.

Następnie dr. Weizmann udał się do Berlina, 
gdzie odby! się bankiet z .uh aiem l.ono osób 
Weizmanr wygłosił wielkie przemówienie. W 
którem nawoływał do mtenzywnej działalno
ści. aby umożliwić rozpoczęcie nowego okre
su w odbudowie Palestyny. We izmami stwier 
dzil, że władze mandatowe maja szczere chę 
ci współdziałania w odbudowie Palestyny. Tra 
ktat handlowy syi yjsko-palestyński w ciągn 
roku a nawet dwóch nie wejdzie w życie, nara 
zie więc przemysłowi palestyńskiemu nie gro 
zi żadne niebezpieczeństwo. Przemówienie 
Weizmaiwia zostało przyjęte z wielkim entu
zjazmem Podczas bankietu zebrano na rzecz 
Keren Hajesodu 100.000 marek.

ii di
Słońskiej

Wiedeń, 18 U. ŻAT. Zjazd sjonislów au
striackich, który obradował tu przez 3 dni zo
stał po całonocnej burzliwej dyskusji między 
zwolennikami dra Weizmanna a grupą rady
kalnych sjonfslów zerwany. Dalszy ciąg o- 
brad oduczono aż do pierwszych dni grudnia. 
Dotychczasowe władze Organizacji sjonistycz 
nej będą załatwiały sprawy bieżące, zaś ko
misja permanencyjna będzie kontynuowała 
dalej obrady, celem znalezienia wyjścia w no 
wo utworzonej sytuacji. W każdym razie prze 
silenie w auslrjackiej organizacji sjonistyca-- 
nej jeszcze bardziej się zaostrzyło.

Manoilescu w Rzymie
(Telegram własny „Nowego Dziennik.*)

Rzym, 18 11. (D) Dziś przybył tutaj w dro
dze z Bukaresztu Manoilescu.

Zadłuienie Niemiec
3 1 pół miliarda mk. r  o tyczki 

długoterminowe.
(Telegram własDy „Nowego Dziennika”)

Berlin, 18 U (D) Prezes banku Rzeszy 
Scliach wygłosił z Bochum dłuższe przemó
wienie, w którem omówił sytuację gospodar
czą Nliemiec w związku z memorjałem Gilber
ta. Schachl przyznał, że w jednym punkcie 
Gilbert ma rację, mianowicie jeśli chodzi o 
przeciążenie Niem£ee pożyczkami zagranicz- 
nemi. Schacht zaznaczył, że długoterminowe 
pożyczki niemieckie wynoszą dotąd 5 i pół 
muljarda marak.

— ZW. ..PRZEDŚWIT-BASZACHAR” zaprasz-
tą drogą v. srysfklcb swych członków na zebrane 
towarzyska-, które odJaędzie sie dzislai, tj. w sobo
tę. w lokaiu własnym. Początek o eodz. 8 wlecz. 
Zaproszeń specjalnych aie wysyła *ię. 12S

18221253
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Z A K O P A N E
Zawiadamiam ifm ejszem, że z dniem 1 grudnia 1927 r. otwieram pod własnym 

zarządem  prowadzony H ^ ^ T E L  P E N S J ^ ^ W  urza(,z011̂  * BOW* <,es,łl,,n

Obszerna nowo wybudowana sala jadalna. (Centralne ogrzewanie). Wielka leżalnia 
południowa. Pierwszorzędna kuchnia rytualna. Obiady i kolacje dla dochodzących. 
Ceny przystępne.

Polecając się łaskawym względom P. T. Gości upraszam o wcześniejsze zarezer
wowanie pokoi. : a -!!x M . ŚTILL.

Hi. Betbien drwi sobie z Europy i Ligi Nar.
Komedja zniesienia numerus clausus na Węgrzech.

(K) We środ< dnia 16 bm. odbyła się w Bu 
dapeszoie konferencja „chrześcijańskiej par- 
tji gospodarczej", na której hr Bethlen przed
łożył nowy rzędowy projekt, regulujący usta
w ę o „numerus clausus". Równocześnie zapo
wiedział minister oświaty lir Kicbeli berg wnie 
sitnie tego projektu do parlamentu, który mu 
śi' tę ustawę uchwalić najpóźniej do 4 gru
dnia br. Hr Bethlen chce się bowiem — jak 
już o tem onegdaj pisaliśmy — na grudnio
wej sesji Ligi Narodów zaprezentować' jako 
Europejczyk i pochwalić się przed opinją 
świata, ie zmył z węgierskiego honoru hańbę 
„numerus clausus".
i Jest to najprawdziwsza komedją na świecie, 

komed|a wprawdzie zręcznie inscenizowana, 
ale oszustwo jest tak jaskrawe, farby są tak 
gęsto nałożone, że w ątpe  należy,, czy efekt hę 
dnie odpowiadał intencjom.

Z dawnej ustawy odpada wprawdzie ustęp 
domagający się od studentów przynależnoSet 
d o „ ra sy  i narodu węgierskiego", ale nowy 
projekt przewiduje, że o. przyjęciu studenta 
na uniwersytet decydować ma „wierność dla 
ludu i moralna czystość", przyczem. rozumie 
si-ę, rolę sędziów w tej sprawne oddaje cię 
hakenkreuzlerom. Sytuacja dla żydowskich 
studentów znaezm> się pogorszyła, bo. o ile 
przedtem musiano' przy jąć pewien kontyngent 
żydowskich słuchaczy, to teraz hnkenkreuzle- 
izy (organizacje studenckie) decydować mają 
w formie \v\dnnej opinji. że dany student 
nje daje gwarancji „moralnych zasad".

Nte pomoże tu rzekome gorące niczndowo 
lenie ze zmiany ustawy, tak krzykliwie de 
monsirowane przez obrońców czystoś.-i węgier
skiej rasy. Niezadowolenie to ma właśnie "tą 

Bethlenowi rolę komedjanta na forum

Ligi Narodów. Każdy nieuprzedzony przyznać 
musi, że hakenkreuzlerowskie organizacje stu. 
denckie nie posiiadają wcale żadnych etycz
nych kwalifikacyj, by wydawać sądy o czy
jejś moralnej czystości i spodziewać się nale
ży, że insceni sowane wiece, zamawiane rezo
lucje, pochody demonstracyjne nlikogo wła
ściwie nie mogą oszukać. Hr. Bethlen clice 
przyjść do Ligi Narodów jako organizator no
wego kuisu liberalizmu na Węgrzech, by 
uzyskać poparcie Anglji w niezałatwionej je 
szcze sprawie konfiskaty dóbr wigierskich 
hrabiów w terytorjach przypadłych Rumunjii, 
ale droga, którą do tego ubrał, nie doprowa
dzi do celu.

Hr. Bethlen zamarzył o roli dyplomatyczne 
go Ben Ali Beia. Z błyskawiczną wprost szyb 
kością zmienia loalelę i pokazuje się wciąż 
w nowej roili. Niedawno urządził komedję 
z odsłonięciem pomnika Kossuthowi, której 
to komedii właściwy charakter nadał „najdo
stojniejszy" gość w osobie delegata Mussoli- 
niego. Obecnie pokazuje sfię nam znowu w n- 
nej toalecie i .opowiada zdumione j Europie o 
zniesieniu na Węgrzech numerus. clausus. Kos 
suth nie żvjc, spadkobiercy jego idei jęczą w 
lochach więziennych i bronćć nie mogą parnię 
ci wielkiego węgierskiego rewolucjonisty i pa 
Ir joty, ale żyją żydowscy studenci, któizy opt 
nji świata wkrótce zademonstrują rany zada
ne m przez odrodzone Węgry, odgrywające z 
nożem \v ręku lole sędziów orzekających o ich 
moralnej czystości! Nie pomoże też przekupna, 
pseudo-liheralna prasa wiedeńska z „Neue 
Fret-e Presse" na czele, która nie wykrztusiła 
dotychczas żadnego słowa, by zdemaskować 
obłudną grę \Vęgicrskiego Ben Ali Beja!

Fortepiany-Pianina
Helena SMOLARSKA
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Max Nordau w życiu rodzinnem
Córka wielkiego pisarza fi Żyda o swoim ojcu.

Córka Maxa Nordaua panna Maxa Nordau, 
bawiła ustaliiao we Wiedniu. Panna Nordau 
jest bardzo wysoka i bardzo szczupła. Nos- 
włosy krótko obcięte i gładko zaczesane do- 
tyłu. Nos ma prosty, a długie kolczyki, jakie 
nosi w uszach nadają jej twarzy coś z h i
szpanki.

Max Nordau, zajętv wyłącznie swemi idea
mi, ożenił się dość późno. Dopiero gdy miał 
lat pięćdziesiąt, urodziła mu się córka i na to 
dziecku Max Nordau przelał całą wielką mi
łość, jaka mieścić się może w sercu człowieka.

,;0jciec mój, matka i ja — opowiada panna 
Nordau — byliśmy trzema istotami ale w rze 
czywistości stanowiliśmy jedną tylko istotę. 
Miałam takiego ojca, jakiego nie ma żadne 
dzietko. Postać jego złączona jest z niemi naj 
d»wniejszemi wspomnieniami zawsze był ze 
m.ią i ja z nim. Gdy znajdował siię w podró
ży, pisał do mnie listy, nawet kiedy miałam 
cztery lała. Umiałam wtedy czytać litery dru
kowane, więc rysował na papierze takie litery, 
by dziecko przeczytać je mogło. 4Je rzadko się 
zdarzało, by jeździł bez. i « ,  M atka i ja praw ie 
zawsze towarzyszyłyśmy mu w podróży. Jako

miocie dziewczę podróżowałam z ojcem po ca
łej Europie zachodniej. Podczas >vo|ny prze
bywaliśmy w rtfiśzpanji, a zawsze ojciec czu
wał nad mym rozwojem umysłowym. Dla 
mnie pisał swoje bajki i czytał mi je na glos, 
bv zauważyć, jakie wrażenie czynią na dziec 
ku. Jedną z tvch b a !ek końezvła się smutnie, 
a ja z płaczem powiedziałam ojcu, że tak być 
nie powinno. Usiadł więc i napisał inne za
kończenie, ho uważał, że i inne dzieci fcedą 
lak sam,, myślały, a nie chciał, by jego haiki 
wywoływały u dzieci smutne nastroje. '

Pilnie czuwał nad mą nauką. Byłam dobrą 
uczenicą i często przynosiłam do domu oćtzna 
rżenia. W Paryżu, gdzie spędziłam dzieciń
stwo, panuie zwvc?aj. że dzieciom, odznacza
jącym s!e w natikai h. da ją małe zielone wia
nuszki. Njjk zbyt ceniłam te odznaczenia i za\V 
szo je w viyiu';dani. Po śiuicrcj mego biednego 
kochanego pjeą' gdyśmy wvprzątaly jego szu 
flady, znalazłam wszystkie te papierowe wia
nuszki. starannie przechowane, a obok nich 
małe trzewiczki, rękawiczki i sukienki z oai- 
wczcśn>:eiszy<’h ln! mego dzieciństw n. Intere
sowało ojca wszystko, co się tyczyło jego je-

dynaczki. E gzam inow ał um ie  z lacjny, któNl 
w ładał doskonale i  często bardzo się gniew ał, 
jeżeli czegoś n ie  um iałam . P rag n ą ł, by córka 
jego by ła  w szechstronnie w ykształcona i o-
prócz języków, wykładanych w szkole, musia
łam jeszcze uczyć się angielskiego, francuskie 
go, niemieckiego, hiszpańskiego i włoskiego. 
Kazał mntle także uczyć muzyki, ku utrapieniu 
mych nauczycieli, bo nie miałam wcale ta
lentu Jo tej sztuki. Gdy wyraziłam życzenie 
zostania malarką, nie udradzał mi, bo widział 
we mnie wolnego człowieka, który przyszłość 
swą urabia według własnej woli. Jako m alar
ka pojechałam do Ameryki i Maroko po uprze 
dniej nauce w Paryżu. W Nowym Jorku I 
Afrvce wygłaszałam odczyty, nie mające nie 
wspólnego ze s jon izmem lub moim ojcem. 
W Ameryce mówiłam o wpływie ko
biety na sztukę. Lecz w Palestynje, w kraju, 
o którym mój ojciec marzył tak samo, jak 
jego pi zodkowie przed tysiącami lat, choć nie 
bvł tain ani razu, w tym kraju byłam prze- 
dewszystkiem córką Maxa Nordaua. Byłam 
obecna na nog,-zebie mego ojca, przewiezione
go do Tel-Awiwu i nigdy w życiu uje wi dzia
łam już tnk potężnie wzruszającego obrazu, 
jak wtedy, kiedy młodzi chłopcy j dziewczęta 
w bieli; szli w długim szeregu za konduktem, 
śpiewając na smutną nutę pieśni żałobne we 
dług zwyczaju, panującego w Palestynie.

W Palestynie doszłam równi* ź do niezłom
nego przekonania o słuszności propagowanej 
lak na mięt uje Pi zez mego ojca idei powrotu 
2vdów do kraju ojczystego. Ludjjje, żyjący 
tam obecnie, stali się piękniejsi, m rd te f  wy
prostowani, spadło przyłączające ieh brzemię. 
Nie są już przyb\ szami często prześladowany 
mi przez, nienawiść i zazdrość j ledwie tolero
wanym; w obcych krajach. Są ludźmi, któnyi 
znaleźli swą ojczyznę,

Ta Palestyna dzisiejsza, oto 'dziwny kraj. 
Kraj podobny do pustyni, lecz pod glebą tej 
pustyni zaczynają się rozwijać zarodki nowe-' 
go życia. ‘ '■) r n~:

Projekt autonomji kulturalnej 
dla Słoweńców

Donosiliśmy już, że na początku roku b M ą
cego zgłoszony został na ręce prezydenta sej
mu krajowego Earynt.u projekt ustawy o auAu 
liomji kulturalnej dla ludności słoweńskiej. PtO* 
jekt ten podpisany był priez wszystkie stroo- 
nicłwa polityczne, z wyjątkiem stronnic twa sta 
weńskiego, które uważało, iż projektowana a- 
stawa nie odpowiada potrzebom kitHwałnj * 
narodu słoweńskiego. Prasa austriacką przeć 
dłuższy czas żywo komentowała lurok tron 
nictw austrjackich, starając sie dowieść, że Aw 
strja wprost idealnie troszczy się o swe tuitieł- 
szości. Od pewnego jednak czaau obserwować 
można wśród stronnictw aostrjackicb wyra. aą 
zmianę frontu w stosunku do Ddoości skuM ł* 
skiej Karyntji. TaK naprz^kład włeJkoniemcT, 
którzy w swoim czasie wraz z inuemi stronni
ctwami podpisali wniosek o przewianie Stowed 
com autonomji kulturalnej, obecnie zmienili 
swój pogląd, dowodząc, że Słoweńcom można 
by było dać autonomie kulturalną, o Jłe by mie
szkali co najmniej 100 kim. od. granicy. Równie! 
inne partje polityczne odnoszą się do projektu 
autonomji kulturalnej dla Słoweńców ze u acz- 
ną rezerwą, wobec czego nie jest wykluczoną, 
iż do realizacji projektu tego nigdy nie Jf&Uit
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a d n i a
Przypomnienie

Pod poetycznym i wielomówiącym tytułem 
„Żeby nie było spóźnionych żalów i mHancko 
lji straconych korzyści*1 zamieszcza wczoraj
szy „Głos Prawdy** artykuł wstępny swego re
daktora p. Styczyńskiego, skierowany prze
ciw — blokowi mniejszości narodowych.

Blok taki — pod hasłem: „jak najwięcej 
mandatów1* — łączący grupy o różnem nasta
wieniu społecznem, kulturalnem i polityczuem 
byłoby,, tworem w ićwnej mierze obmier
złym dla polskiej lewicy jak prawicy, budzą
cym w calem polskiem społeczeństwie uczucie 
głębokiej niechęci**.

O analog jj z rok iem  1922 n ie  może — zda
n iem  pL Stpiczyńskiego — być m ow y, a lbo
w iem  ,

jtśłi wówczas tendencje do wytworzenia współ 
nego frontu tych obywateli mogły mieć uza
sadnienie polityczne, wyrażające się w dążeniu 
do przyspieszenia procesu kształtowania się poi 
skiej państwowej myśli politycznej w odniesie 
son do zagadnienia t. zw. mniejszości narodo
wych, — dzisiaj kwestja ta nie istnieje. Została 
ona ł> wiem praktycznie rozwiązana, jeśli je
szcze nie całkowicie we wszystkich punktach, 
to w każdym razie w zasadniczych i pierwszo
planowych. Nie może już być mowy o wspól
nych interesach względem Państwa Żydów, 
Ukraińców I Białorusinów, natomiast coraz wy 

raźniej występuje na widownię ich sprzecz/nośe.
PoUowue powstanie „szesnastka** musiałoby 

jwlęc — sądzi (i grodi) p. Stpiczyński — zni
wecz} i  liberalną narodowościowo politykę 
rządu, a ożywić hasła „pogromowców en ciec- 
Jdehfa.

Jedi.em słowem, techniczny  blok wyborczy 
mniejszości narodow ych spow odow ałby to, że 

rząd f wszystkie partje demokratyczne, z socja 
Jbtyczną włącznie, straciłyby na długo podstawy 
dh swej polityki porozumienia i zgodnego 
współży ia.

Stan ko p. Stpiczyńskiego jest od a do z 
jajesłuszne, mylne i farszywe. Na polemikę
•  niem będzie jednak jeszcze czas. Dziś chćuc 
HbvSmv tylko przypomnieć p. Stpiczynslre- 

«nu, ze III. kongres mniejszości narodowych 
m  Genewfie (22—25 sierpnia br.) powziął — 
|  to jeszcze przed secesją Polaków i innych 
g n ip  słowi-ińskizh oraz Duńczyków, a więc 
■a zRoaą Polaków ild. — m. in. następująca 
rezolucję:

„Kongres nwaia za obowiązek mnflejszośct 
narodowych aby w każdym poszczególnym 
kraju  dażvły do rozwoju wzajemnych przy.ja 
fnych stosunków narodowych, a celem wspól- 
(«*ego występowania w sprawach, dotyczących 
ifMMtnlatów narodowościowych,
* * szczególnie w kwestji ndziału w  ciałach

ustawodawczych,
Uwiązały się w jak ie  jkolwflekbądź form ie, 
w zględnie  porozum iały  się j naw zajem  w spie

Go na to p. Stpiczyński? (b)

X T E A T R U , L>TFPATUftV ł SZTUKI
— Z KRAKOWSKIEGO TEATR.t ŻYDOWSKIE 

Dziś w soboty o godz 8‘30 wieczorem ode- 
ą zostanie poraź 8-my sztuka ludown Perecn

Jlirschbeina „ZielonepMn' Przepiękna la sielan
kę żydowska, przepojona radością życia i humo
rem zajmuje i bawi widza, pozostawiając głębo- 

niezatarte wrażenie. Sztuka ta ciesz'1 się tej 
abnące"" dotychczas powodzeniem. Bilety 

cześn;ej do nabycia n firmy A. Fischhalt, Grodz- 
43

— Z TEATRU IM. J , SŁOWACKIEGO. Dziś w 
ę i  ju tro  w niedzielę „Turandot“, jutro w 
alę popołudniu „Fura słomy**.

— TEATR OPERETKA „NOWOŚCIĄ PrBmje- 
a  świetnej operetki Oskara Straussa w przekła
mie K. Krumłow: kiego pt. „Królowa i Prezy- ; 
sn t“ dziś w sobotę o 7-30 w., jutro w niedzielę j 

iwukrotcie o 3*30 pop po cenarh zniżonych i o j 
łjO  w. I dni następnych o 7.30 w. n-;-rę:ka ta w [
Teater an der Wien*1 wc Wiedniu i na najwięk- \ 
tych scenach europejskich zdobyła rekord powo- 
henuk i

JTONTY DŻIEfftttr*. aTćMa 30 XI 1927

s— LEON W IłlW IC Ź , mistr— humoru, ryrłąpi 
na poranka na cele dobroczynne w  „Bagateli*1 da. 
20 hm. o  godzinie ll- le j przedpołudniem. Na pro
gram złożą się najnowsze „szlagiery11 iego weso
łego repenaaru . Przedsprzedaż biletów we firmie 
Leitner, Liinja C—D.

— SŁAWNY BALET BODENWIE3ER. którego 
świetne i reacje choreograficzne zdobyły sobia 
w  Krakowie wyjątkowe uznanie i entuzjastyczne 
przyjęcie, wystąpi w  naszem mieście tylko raz 
jeden, a to  dziś, tj. w  sobotę 19 hm. w  Starym 
T eatrze Pozostałe bilety w  cenie od zl 2—8 są 
do nabycia w  kasie Starego Teatru.

— MARJA LABIA, zoanomila śpiewaczka w ło
ska, która przybyła na szereg koncertów-do Pol
ski wystąpi w  Krakowie z jedynym koncertem 
w  niedzielę 20 om W programie obok a ryj oporo
wych, wykonane będą także słynne pleśni w e
neckie.

— ARTYŚCI WARSZAWSKICH TEATRÓW 
PERSKIE OEO I QUI PRO QUO oraz balet zło
żony z 14 osób z Halina Zabojkiną na czele, wy- 
koi ają w Krakowie czterokrotnie, a to  w  ponie
działek 21, we wtorek 22, we środę 23 i we czwar
tek 24 bm. w Starym Teatrze wielką aktualną re- 
wję w arszaw ską pt. „Humor rządzi" Bilety w  ce 
nic od zl 2—8 są już do nabycia w kasie Starego 
Teatru.

— I. PORANEK SYMFONICZNY ZWIĄZKU ZA
WÓD. MUZYKÓW R. P. Oddział w Krakowie od
będzie się w niedzielę dnia 20 listopada br. w sali 
Starego Teatru pod dyrekcją p. Ignacego Neumarica, 
a przy współudaiSfe p. Leona Miinzera, piani
sty. W programie: Mozarta Serenada, Kaannikowa 
Symfonia g-moll oraz 15eetbovena Konc ert fortepia
nowy c-moll z towarzyszeniem orkiestry. Bilety 
do nabycia w Kasie dziennej Starego Teatru. Zwią 
zok muzyków zwraca się do PT. Publiczności z u- 
przejmą prośbą o wczesne zaopatrywanie się w bi
lety wstępu, gdyż poranki rozpoczynać się bęoą pan 
ktualnie i drzwi na salę będa stanowczo z chwilą 
rozpoczęcia poranku zamknięte.

 o——
REPERTUARY T E A T IitfW  KitA KO W  SKICB 

KRAKOWSKI TEATR ŻYDOWSKI 
ul Bocheńska 

(pocz o godz. 8*30 wlecz.)
Scbo ti: „Z'clone pola'1.

N e m

SKARB MATKI

JUDRE POUR ENFAffl

W METALOWEM FLDEłJCU
ZądAt uusze dziel 2778 «M

TEATR IV. J . SŁOWACKIEGO
■ pocz o  godz 7'30 wlecz.)

Sobota: „Turandoł4*.
Niedziela, pop. „Fura słomy*1; wiecz. „*Dara»> 

doi .
TEATR OPERETKA „NOWOsCT"

(pocz. o  godz 7‘30 wlecz.)
Sobota: „Królowa 1 Prezydent*4 (premjera). 
Niedziela: pop. i wieczór „Królowa i Prezy-

d e n f . j

Z SALI SADOWEJ
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o agitacje komunistyczne

Jeden obroAca złożył obronę, drugi zażądał wyłączenia dwóch rrtonków 
Trybunału. -  Ukaranie obroAców grzywną —  Oskarżeni p o k w litą

w areszcie.
Tocząca się od trzech dni przed lawą przysię

głych w krakowskim sądzie okręgowym karnym 
rozprawa przeciw Michałowi Czechowi i 5 spólni- 
kom, oskarżonym o zbrodnię zdrady g łó * «  uległa 
wczoraj po burzliwych ncy t eo ach rtfosnodziewa- 
nemn zwrotowi. Na początku złożył o rse c z s .e  stu 
cbany, jako znawca nadkom policji WrońskL Pod 
czas stawiania pytań znawcy priez obronę doszło 
w  incy Jentu, który spowodował odroczewe dobie 
gającej końca rozprawy. Mianowicie obrońca ud w. 
Dr. Woźniakowski, którego szereg pytań, nadanych 
znawcy, przewodniczący s.s.q. Dr. Cieślewski u- 
chylił, złożył obrono oskarżonych, oświadczając, że 
nde może zgodzić się na kneblowanie usi obronię 
orzy spełnianiu jej obowiązków. Po tein oświadczę 
niu ad w. Dr. Woźniakowski opuścił sale.

Trybunał zarządził przerwę a po ponownem o- 
iwaTCm rozprawy drugi obruńct adw. Dr. Arnold 
przedłożył a  niosek o wyłączenie z rozprawi prze
wodniczącego s.s.0  Dra Cieślewskiego i ąotanta 
s.soi. Kondrackiego motywując swój wniosek twier 
'zeniem, że obaj o' sędziowie wj kaz-uą brak bez 
strosmości w rozpatrywaniu sprawy. W szczególno 
ści zarzucił obrońca przewodniczącemu, że przez 
uchylanie pytań uniemożii.wia wykrycie prawdj ma 
.erialnej, zaś wolantowi s.saj. Konopackiemu, że 
Podczas incydentu przy prze.luchiwanh świadka 
Nowakowej odezwał się do obrońcy, „pan nie ma 
tu nic do gadanie*'.

P’ok. Dr. Hubl zażądał zaprotokołowania słów 
Dla Arnolda, zarzucających przewodniczącemu, że 
uniemożliwia wyićrycle prawdy materialnej, oraz 
dostarczenia odp>su protokołu prokuraturze, celem 
wdrożenia kroków przeciw obrońcy Dęowi Arnoldo 
wi o obrazę sądu.

Trzeci obrońca Dr. Aleksandrowicz przyłączając 
się do wniosku Dra Arnolda oświadczył, że nie mo 
że prowadzić obrony 4 oskarżoaych, bronionych do

uąd souuarnie r adw Drem Woźniakowskim, a za
trzymuje jedynie obronę osk. Czecha.

Przewodniczący zarządził przerwę, w czasie k łi  
rej przedłożył wniosek o wyłączenie dwóch sędziów 
prezesowi sądu okręg, kaniego Pelcowi 

Po upływie pół godziny rozprawa zostata o godzi 
nie 1-rzej w południe podjęta, przyczem przewodni
czący odczytał decyzję prezesa sada, odmawiającą 
wn.oskowi obrony z powodu braku ustawowych 
przyczyn (wniosek o wyłączenie przewodnie tącego 
musi być zrfoozooy najpóźniej na 24 godzin przed 
rozpoczęciem rozprawy). Zarazem przewodniczący 
ogłosił uchwałę trybunału, nakładającą aa obroń
cę Dra Arnolda grzywnę w kwocie 109 zł. u  lż y 
cie pod adresem przewodniczącego zwrotu, że unie 
możliwia wykrycie prawdy materialnej, wraz ska 
żującą adw. Dra Woźniakowskiego z powodu złe 
żenla przezeń obrony i uniemożliwienie ukończeni. 
■ ozorawy, na ponoszenie kosztów odro :zenU roz
prawy.

j Wobec tego, że czterej oskarżeni pc,ostali ber 
{ obrońcy, trybuna) zarządził odr< ozenie ro -.prawy, 

wzywając oskarżonych, by oświadczyli się w nap 
bliższych dniach, czy będą mieli innego obrońcę, czy 
też żądają wyznaczona obrońcy z urzędu.

W ten sposób rozprawa Czecha i spóhJcuw zo
staję powtórnie odroczona, a narazie niewiadomo, 
czy będzie podjęta jeszcze w bKżacej kadencji, czy 
też dopiero w lutym 1928 r. Uskarżeni poeoetajn nż 
dal w areszcie śledczym.

Niespodziewany zwrot w procesie i burzliwe Incy 
<Kjty wywołały poruszenie wśród licznego aud/tc 
rjum, oraz różne komentarze w siei-oh prawni
czych.

m m .

u
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Na kcryic nrle politycznym
Na Litwie spełniają kryminalni 

przestępcy — rolę katów
Teror. na Litwk szalejo. D yktatorzy nie s k -  

cUą widocznie tak bardzo, pewnie w siodle. 
sKQcv ociekają się do tak brutalnej i jaskiawej 
metody gwałtu. Nawet policji się me dowierza, 
albowiem zdarzały się istotnie wypadki, źe jk> 
Leja sympatyzowała z ofiarami denuncjacji 
*derwszego lepszego faszysty. I wojsko okazu* 
je wę nie bardzo, pewren., o czem świadczy 
vJK>licznośc. ia  żołnierze me chcieli strzelać do 
skazanych na śmierć pa pierwszem powstaniu 
w Taurogach, wobec czego powierzono egze
kucję zwykłym kryminalnym przestępcom.

Prasa ma zamknięte usta. Na porządku dzień 
nym są białe plamy zamiast wstępnych artyku 
łów w dziennikach, konfiskuje się też cytaty z 
Pisma świętego, w których upatrują politycz 
«  aluzja

Nic istnieje też na Litwie wolność zgroina 
dzeń, nawet zwykłe naukowe odczyty są zaka 
zane.

Mimo to mnożą się symptomy, świadczące 
< bliskim npadku obecnego systemu rządów. 
Ulotki nielegalnego ..Komitetu ratowania Li- 
tw y“ pojawiają się ku wielkiemu przestracho
wi dyktatorów coraz częściej. Rząd obawia 
się przeprowadzić referendum w sprawie zapo 
wiedzianej zmiany konstytucji.

Tak więc przedstawia się sytuacja i>a Litwie 
wedle opinji socjalistycznego posła do sejmu li 
tewskiego Popi sukosa, który uciekł z Kowna 
do Wilna.

Orientacje prawicowa
katolickiego centrum w Nlrmczscht

„Sozial- aemo-.ratisclier Pressedienst** donosi, 
że w centrum przeważają obecnie elementy pra
wicowe. Szczeize demokratyczny redaktor central

nego organu partji Germanji‘: Grth /.ostał (*;u- 
fiięty ze swego stanowiska, o ■/. nim ustąpili też 
inni wspólpraeownicY republikańsko demokraty- 
c z i ycfc AzekoWum

Zebranic katolickich juakrów przedłożyło par
tji rowy reakcyjny program, oraz zaproponowało 
wystawienie do parlamentu kandydatury kslęcu 
Loc wenstelna, znanego wroga republiki, zaciekłe
go klerykuls. Natomiast „eńfant tęłrlMe** centrum, 
były k mc^erz Józęf Wtrth nie otrzyma pewnego 
okręgu wyborczego.

Gospodarczy numerus clauhus 
na Węgrzech

Mało iin jeszcze hecy na uniwersytetach.
W tycn dniach odbyła się w Budapeszcie kon

ferencja chrześcijańskiego stronnictwa gospodar
czego, poświęcona aktualnym problemom iycia 
gospodarczego Węgier Na konferencji tej omó
wiono sprawę zaprowadzenia „numerus clausus** 
w życiu gospudarczem. Po tzczególni mówcy wska 
zj wali w szczególności na to, ie  w . iekiórych ga
łęziach przemysłu, a zwłaszcza w przemyśle włó
kienniczym zatrudnieni są prawie Wyłączuie Ży
dzi. Chrześcijańskie stronnictwo gospodarcze po
stanowiło zwrócić sie do poszczególnych przed
siębiorstw z prośbą o opublikowanie statystyk, 
dotyczących poenodzrnia ra;. owego ich pracowni
ków.

Wycieczka jako demonstranta
2 południowej Walji wybrało się onegdaj 250 

bezrobotnych górników pieszo do Londynu, by w 
ten sposób urządzić polityczną demonstrację. Or- 
garizacje zawodowe, a także organizacja górni
ków, oficjalnie nie popierają tej akcji, ponieważ 
inicjatywa wyszła z kół komunistycznych, ale nie 
ulega wątpliwości, że ta demonstracyjna piesza 
piflgrzymka dozna po drodze poparcia robotni
ków Sekretarz organizacji górników Cook solida
ryzuje. się Z tą akcją.

Priegfęd gospodarczy
Kurs londjnsk e, ti tuszy po

życzki stab Lzacyjnej
Transza szierlingowa polskiej pożyczki atabili- 

żrfcyjnej notowana jest ostatnio w Lot. dyni. o 2 i 
ćwierć punktów niżej od kursu emisyjnego. Disa 
gio transzy k>ndvńskiej jest zresztą odosobnione, 
gdyż transza dolarowa, zarówno amerykańska, 
jak i auropejcka, stoi mocno nu poziomie eitusyj- 
ryin 92, a nawet z lekką nadwyżką, jeśli cbcizl w 
główną transzę amerykańską, stanowiącą lwią 
część, bo awie trzecie, naszej pożyczki.

Osłabienie kursu transzy londyńskiej wywoła

ne jest ogólną sytuacją na giełdzie londyńskiej, w 
szczególności zaś sytuacją walorów zagranicz
nych. Należy stwierdzić, że depresja dotknęła w 
Londynie prócz papietów niemieckich, które Stra
ciły naogół 6 punktów, szereg innych papierów 
europejskich i pożyczek poszczególnych psóstw  i 
miast dom.njum angielskiego.

MIĘDZYNARODOWY ROZKŁAD JAZDY PO
CIĄGÓW TOWAROWYCH. Dnia 21 ba. odbęd&e
się w Budapeszcie z udziałem przedstawicieli ko
lei polskich, W ęgierskich, austrjackich, włoskich 
jugosłowiańskich, czeskosłowacklch i rumuńskich 
konferencja w spraw ie ustuh na mjędzyaarodo-

iiiiiiimmiimiiiim
J a k j j £ > l i ć ^

Btysiarczy na dmie m inuty przed  
(foleniem  d o b n e natrzeć skórę 
drobna ilo ieią  krem  N kea , p o  ■ 
i * r i  dopiero nam ydlić .wam , ja k  
zw ykle. Różnica gon id  -  odm- 
m iewająca. Żadnych bólów, ta - 
drępaĄ pojrazru^n sróry t pękań.
To « i ą  mb sapem.na

Krem lihfMk 

R l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l
wyvh rozkładów jazdy dla pociągów towarowych 
zwykłych i towarowych pospiesznych. K w i n w  
cje takie odbywają się .m orzn ie  i mają ołbrzy  
mie znaczenie dla świata przemysłowego i han
dlowego wszystkich państw, gdyż ułatw iają i nor
mują szybkie przerzucanie transportów  z jedueg* 
krańca Europy na drugi.

KONFERENCJA W SPRAWIE ZAGOSPODA
ROWANIA LASÓW PRYWATNYCH. Dola 1 1 2. 
grudnia br. odbędzie się w mlnisten.cwie mlfrin 
twa konferencja inspektorów ochrany lasów 
wszystkich województw. h.oąi»r«wja ma 
omówienie aktualnych spraw  W związku z w jk&  
uaniem rozporządzenia Prezydenta Rzeczypoapńłl- 
tej o zagospodarowania lasów, ule stanowiących 
własności państwa.

WIAN ZAdlEW óW  OZIMYCH. Zasiewy .euian- 
ne zostały wszędzie ostatecznie ulrnAozonsi 
V. > rodzące oziminy przedstawiają się naogól 
peznie donrze, z wyjątkiem Poanaśeuiego i  Wfc- 
leńszczyzny.

DOOKOŁA PODWYŻKI CEN NAFTY. Ag. ,V tr
sovja‘‘ donosi: W związku ze sprawą podwyżki 
cen nafty i benzyny, dowiadujemy się z miarodaj
nego źródła, że dlr umoty wowania "swyafci kartel 
naftowy podniósł koszta haudlowc od 1 Wagonu 
nafty do 600 zł. i benzyny — do 1000 zŁ, podczas 
gdy odpowiedn.e koszta powinny wynosić najwy
żej 350 i 500 zł. W ten sposób, przyjmując pod u- 
wagt całą konsumpcję w ew nętnt oguloa j j h s  
kosztów handlowych, obciążających naftę i bsn- 
zynę wyniosłaby zamiast normalnych oSUJDW- 
12 ‘300.000 zł. Jest to  główny wzgląd, dla kZóreguę 
jak się dowiadujemy, p. minwter Kwiatkowski sto  | 
zatwierdź* przystąpienia Reimmu do kartelu w » 
beeme obowiązujących członków kartoła 
kaca.

RKPERTUAB K lN O TEA ThO ^K
BAGATELA: „Zm artw ychw staniu*.,
NOWOŚCI: „Ofiara przemocy**.
UCil TA: „Dama bez Jasiony '.
PROMIEŃ: „Robin łlood“ (D -igla* PairłNmka].|
WARSZAWA: „Niewolnica Szelka**.
SZTUKA: , Napoi « . Bonaparte",
WANDA „2yd wieczny tułacz1*.
CORSO: „Noc grozy* oraz „Wesoła UMnańerjR*,]

<’REDER1C BOUTET

Karnawał
(Tłumaczyła z francuskiego T S.)

S Ciąg dalbzy
Bet u. bardzo onieśmielona, z bljącem sercem, 

Zaledwie słyszała banalny frazes, który wygłosił 
o nocy jaśniejszej niż jej maska Nieświadomie 
uczyń da ruch, jakby się chciała cofnąć Wówczas 
nieznajomy r /e . i g. zecznie. *

przeszkadzam Pani, ale nie mam zam iaru 
być niedyskretnym i dlatego ustępuję Pani taiej- 
sds**.

-Ależ proszę Pana, nie chciałobym pozbawiać 
Pana tej terasy i widoku na morze'1 — szeptała 
Berta wzruszona tą  niespodziewaną przygodą.
. „A więc Pani zostaje'*

„Nie, odchodzę *.
„Łaskawa Paru, jeśli przez litość nie chcesz 

mnie pozbawiać tej terasy, to jedynym środkiem 
k i temu, jest pozostanie tu wraz ze mną Zrozu
mie Pani chyba, że w przeciwnym razie elementar 
na grzeczność obowiązuje mnie do odejścia

„ A  więc pozostaję*' — rz e k ło  Berta z krótkim 
śmiechem, który wskutek jej onieśmielenia 
brzmiał fałszywie.

„Dziękuję*-.
Nastąpiło milczenie. Berta nie odważyła się te

raz ani .om lić się, ani pozostać bliska tego iue- 
enajomego Próbowała napreżno odgadnąć, kim 
mógł być. Człowiekiem wielk!ego świata bezwąl- 
pietuu, mi_i t ry  jego były wykwintne, obejście w

leganckie, regularna i głaJka twarz, którą nieja
sno widz.ała, była pełna dystynkcji 

On patrzał na nią z boku, nie mogąc niczego 
rozróżnić. Spotkanie to bawiło go jednak. Ta k o  
hic!;! s.nmotna, opuszczająca Salę, aby wyjść na ’e- 
rasę? Ale może to był nowy proceder, służący do 
znajdywania przygody? Wzruszył ramionami. 
Przygoda nadarzała się, próbował więc z niej ko
rzystać, ponieważ interesowała go, jak intereso
wana go każda przygoda miłosna pod w -run ziem, 
by nie bylu zbyt banalną lub obliczoną.

Szukał jakiegoś zdania, aby na nowo podjąć kon 
Wersację, nie znalazł jednak nic oryginalnego 
Więc spytał tylko młodą kobietę, juk się jej bał 
podoba. Odpowiedziała kilka zaledwie dosłyszal
nych słów Wtedy spytał ją  wprost:

„Pani sama?*1 
Nie odpowiedziała.
„Więc rzeczywiście jest Pani tak trwożltWą?** 

zapytał z. lekką ironją.
„Nie jestem pensjonarką, ale n.e znam Puna'1 — 

odpowiedziała sucho.
Zaśmiał się.
„Ja również nie znam Pani, tajemnicza niezna

jotro Ale Pani mn:c wiu/.i. j ,  i ,?.« W-
dzę. I d latego,.“

Znowu zrobiła ruch, jakby chciała odejść, za
trzymał ją delikatnie, ujmując ją za ramię.

„O proszę Pani#- jesteśmy na balu maskowym,
albo przynajmniej możemy na nim być, Zape
wniam Punią, że to upoważnia do pewnej lekkości 
tonu .Więc to pierwszy raz  Pani przychodzi tu

ua bal? A Algo jest już Pani na RiTierBS?**
Tym razem odpowiedziała. Ich rozmowa

się po chwili dość swobodną. On nadawał jej 
pewnej dyskretnej galu iterji ale porastam ł 
nym szacunku Ta kohiotu intrygow.da go. Z 
wnością nie miała w sobie niczego ze Zawodos 
kapłanki miłości. Adorował ją więc delikatnie 
rycersko, jak kobietę z towarzystwa. Berta 
wlała się. Pod schronieniem swej maski 
wała niebezpiecznej przyjemności tych hołdów 
czułych słów bez najmniejszej obawy sompr 
cji. jiim o te  jednak, gdy się zbytnio zbliżył d o , 
chciała się Znowu oddalić. Zad > Oał Ją 
wnle.

„Posłuchaj P a n i1 szepnął tonem gorącsj 
sby. „ponieważ jesteś Para tutaj sama, pozosta 
niesz ze mną do końca balu. Ale prócz tego pr 
rzeknij mi Pani, że się jutro zobasuymy. P« 
waż Pani przychodzi często do K asyn., prsyr 
knij, że znajdziesz się jutro tutaj około 5-tej 
łudniu Będę Panią oczekiwał w drugiej sali 
strony morza1. Powiedziała „tak*1 nie namyślają 
się zupełnie. Była w jakimś dziwnym nastr 
rozkosznej egzaltacji i jakiejś nieznanej 
Była także pełną dumy i zachwytu nad tem, 
podbiła bez okazania mu swej twarzy ani kszta 
tów swego ciała, tego młodego ujmującego 
.wieka, który najwidoczniej był bogatym św iat 
cem, przyzwyczajonj m do pr wodzenia

Ciąg dalszy nastąpi
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Jubileusz 10-leeia Deklaracji Balfoura
Żydzi! Sion iści !

W dniu 2 listopada br. .upłynęło 19 5at od o- 
Ctoszenia Dsklaracji BaStoura, proklamującej 
wobec całego świata historyczne prawo ta ro  
iłu żydowskiego do stworzenia sobie siedziby 
narodowej w Palestynie, oraz zapewniającej 
pomoc rządu angielskiego w iem dziele wybn 
Sowy.

Do tej enuncjacji Wielkiej Brytanji przystą
piły w następstwie wszystkie wielkie mocar
stw a, skutkiem czego Deklaracja Balioura na
brała znaczenia aktu międzynarodowego. For 
malna jej sankcja nastąpiła na konferencji mo
carstw  sojuszniczych w San Rento, a następnie 
została zaaprobowana przez Ligę Narodów, 
która mandat nad Palestyną powierzyła Wiel 
klej Brytanji.
I W ten sposób nazwisko wielkiego angielskie 
Co męża stanu, filozofa i niezwykłego człowie 
ku, lorda Balioura wryło się po wieczne cza
sy  w pamięć narodu żydowskiego, jako Tego, 
.który imieniem świata nieżydowskiego podał 
Izraelowi dłoń pomocną na drodze jego Wy- 
•wolenia.

Samo zaś dzieło Wyzwolenia dokonane być 
•loże — i musi — przez sam naród żydowski. 
Narody świata mogą nam okazać swą życzii 
w ość i pomoc, nie mogą jednak zrealizować 
{naszego ideału sjońskiego. Tylko własnym o- 
Harnym trudem ziści się sen narodn o wolnym 
S»ruie!
i W  nti/ńonetn dziesięcioleciu, zapoczątkowa

na  Deklaracją Balfoura, postąpiło dzieło wy- 
tadow y siedziby żydowskiej w Palestynie o

( duży, poważny krok naprzód. Chwilowe trud- 
I ilości są zjawiskiem przeinijającesi i nie odgry 

waja istotuej roli w procesie dziejowym, jakim 
jest odrodzenie Narodu i jego Ojczyzny.

Trudności te są jednak przypomnieniem, iż 
w pracy dla Erec Izrael ustawać nie wolno. 
Rozpoczęliśmy dzieło wielkie, o history cznej do 
niosłości, świat na nie patrzy z zainteresowa
niem i sympatją — doprowadzenie go do 
szczęśliwego końca jest przeto świętym obo
wiązkiem narodu żydowskiego i każdego Żyda 
z osobna.

Do ofiar na rzecz centralnego funduszu od
budowy Palestyny — Keren Hajesod — wzy 
wanty Was, Żydzi i sjoniści! Wzywamy wszys 
tkich — bez względu na przynależność party] 
uą — gdyż dzieło palestyńskie fest kwestią o- 
gólnożydowską. Palestyna jest sprawą każde 
go Żyda, który czuje się Żydem i pragnie ntrzy 
niania i odrodzenia żydostwa.

W dniach Miesiąca balfourowskiego niechaj 
nasza miłość do Palestyny objawi się w 
zwiększonej ofiarności dla Palestyny i

Będzie to najwłaściwszym uczczeniem ,viei 
kiego Anglika i wielkiego, szlachetnego przyja 
cięła naszego .narodu, lorda Baliom a.

Kraków, w listopadzie 1927.
Egzekutywa Organizacji sjońskiei 

dia zacli. Małopolski i Śląska. 
Komitet Rejonowy Organizacji 

„Mizrachi"
Komitet Okręgowy Sion. Partji Pracy 

,JHitacbdut“

F o m y iln t w idoki rozwiązania 
kwaskii bezrobocia  w P alestyn ie

la n  „Histadrut Haowdim". — Statystyka bez 
—> Potrzeba 150 tys. funtów do zlikwi 

ków  do kolonij. — Od roku

5 Praca nad usunięciem i przezwyciężeniem 
tbecnego kryzysu ekonomicznego w Palcsty- 
de ustaje. Egzekutywa sjonistyczna i Organi
zacja robolajcza wypracowywują plany i pro 
ekty, któreby pozwoliły usunąć bezrobocie 
zażegnać w ten sposób kryzys palestyński, 

dem  wyjścia tych planów jest zniesienie 
iłków dla bezrobotnych i zastąpienie 'ich 

uktywną pracą. Liczba bezrobotnych w 
'ałestynie, wedle statystyki z 1 października 

nie jest naogół duża. W całej Palestynie 
obecnie 4.159 zarejestrowanych bezrobot- 

ch. Z pośród nćch 430 osób pracuje 1—2 
i tygodniowo. Na 11.955 robotników, zatru- 
ónych obecnie w miastach palestyńskich, 

posiada tylko czasową, niestałą pracę 
■zy robotach publicznych. Roboty te kończą 

w r. 1928 tak, że po ich ukończeniu zwię- 
się znowu liczba bezrobotnych w mia- 

eh. Liczba bezrobotnych nie jest w stosun- 
do inych krajów nazbyt duża ale przy 
łych stosunkach palestyńskich jest bez
ie najdotkliwszą bolączką i najcięższym 

blemem pracy palestyńskiej, 
ak wiadomo*, organizacja sjonistyczna po
nowiła na wnjosek organizacji robotniczej 
eść całkowicie zasiłki' dla bezrobotnych i 

rowadzić szereg koniecznych robót. Nie- 
nie udało się Egzekutywie sjonistycznej 

rowadzić tych prac w szerokich rozmia- 
h , tak, że prace te zostaną wkrótce ukoń- 

a przed Organizacją robotniczą stanie 
u kwestja zasiłku dla bezrobotnych, 
c atoli sprawę kryzysu ruszyć z martwc- 

punktu, wypracowała ,,H!stadrut Haow- 
szerokfi plan prac na najbliższą przy- 

ć. któryby umożliwił zatrudnienie wszyst 
i  bezrobotnych w przeciągu najbliższego

idoki rozwiązania kwestji bezrobocia są 
ie w Palestynie szczególnie pomyślne, 

poczną się bowiem wkrótce prace poza 
eta kierownictwa sjonisU czuego, które

robocia. — Zniesienie zasiłków dla bezrobol- 
dowania bezrobocia. — Przesiedlenie robotni- 

1929 nowy okres pracy.

1 zatrudnią stosunkowo dużą .jlośe robotników 
( żydowskich. Chodzi tu o budowę domu zdro

wia w Tel Awiwie, gmachy samorządów w Je 
! rozobmie i w Hajfie, prace przy realizacji 

projeklu Rutenberga, Ludowa domów w ko- 
j lonjach Pici i td. Łącznie prace te będą ko- 
i sztowały 220.000 funtów palestyńskich. „Da- 
I w ar“ zaznacza, że według najbardziej ostro

żnych oblaczeń znajdzie przy tych pracach 
zatrudnienie w najbliższym roku 60 procent 
bezrobotnych. Tak więc do zupełnego rozwią
zalna kwestji bezrobocia będzie potrzeba je
szcze 150.000 funtów palestyńskEch. .Tcślibv de 
partament kolonizacji przeprowadził przynaj 
mniej częściowo swój plan, który jest już ko
niecznością, a który polega na akcji budowla
nej i pracach irrygacyjnych w kolonjach ży
dowskich, to kwestja bezrobocia byłaby cał
kowicie rozwiązaną. Dodać należy, że prace 
te muszą być w łveżącvm roku przeprowa
dzone, albowiem od nich zależy ekonomiczne 
ugruntowanie i usamodzielnienie wielu kolo- 
nfij. „Hiistadrut Haowdim" proponuje, by dla 
tych prac wyznaczono budżet w kwocie
150.000 funtów palestyńskich, co przyspieszy
łoby częściową likwidację kryzysu.

Nie oznacza to oczywiście ostatecznego roz
wiązania kryzysu palestyńskiego. Toteż orga
nizacja robotnicza żąda osiedlenia 500 rodzin 
na roli. Jest lo zdaniem „Dawaru" zupełnfic 
możliwem. W r. 1929 sytuacja na rynku p ra
cy w Palestynie będzie zupełnie inna. niż obe
cnie. Prace w porcie w Hajfie, które rozpocz
ną się już z końcem r. 1928, zatrudnią kilka 
tysięcy robotników. Przygotowanie gruntów 
w GJdro i oddanie do dyspozyeji obszarów 
dla robotniczego miasto ogrodowego obolo Tel 
Awiwu umożliwfi przesiedlenie kilkuset ro
botników do osiedli rolniczych; prace amełio- 
racyjne na nowo zakupionych przez Keren 
Kajemeth gruntach, postęp w pracach Ruten
berga, rozwiąże całkowicie sprawę kryzysu. 
Wówczas widokj przyszłej pracy i emigracji

ZWIĄZEK KREDYTOWY
2702x Spółdzielnia ?. o. o.

W  C iR Z Y N fiŁ O W iE
przyjmuje wefesfe do inkasa
do Palestyn) staną się bardzo pomyślne i bę
dzie można mówić o nowym okresie konstrilk' 
tywnej pracy.

Wszystko to jest oczywiście możliwe, jeśli 
w najbliższym czasie zostanie zebrana suma
150.000 funtów palestyńskich i jeżeli prace 
przewidziane w planie kolonćzacyjnym zosta
ną przeprowadzone.

Tak więc suche cyfry dowodzą nam, że w l* 
ściwie nie mamy przed sobą problemu bez
robocia. lecz raczej problem dostatecznych 
funduszów „Keren Hajessodu". Przeprowa
dzenie powyższych planów' uzależnione jest' 
od akcji, jaka uchwalił podjąć kongres, a. 
którą prof. Weizmann zobowiązał się p rze

prowadzić. Wielbi wysiłek, pomnożenie do
chodów Keren Hajessod — a nastąpi nowy 
pomyślny .Porwały rozwój odbudowy Pale
styny.

Prezydent Weizmann w Berlinie
Dnia 17 bm. przybył do Berlina prezydent 

organizacji sjonistycznej prof. Weizmann. 
Wieczorem urządzono dla prof. Weizmanna 
wspaniałe przvjeeie. Weizmann wygłosił dłuż 
szy referat o wrażeniach z ostatniego pobytu 
w Palestynie, przyczem zebrano szereg więk
szych dekla racy j na rzecz Keren Hajessod.

Jeszcze o nowej walucie 
palestyńskiej

Jak wiadomo, w przeciwieństwie do prasy 
arabskiej, zajęła prasa hebrajska pozytywne 
slaDowisko wobec wprowadzenia nowej walu 
ty palestyńskiej. Niemniej atoli ,.Haarec“ 
krytykuje ustawę o nowej walucie, zazna 
czając, że rząd powołał komisje, która miała 
zbadać sprawę waluty, a następnie postąpił 
sprzecznie z propozycjami te j komisji. Zamiast 
wprowadzić w ubogim kraju niską walutę, 
stworzono walutę równającą się angielskiej. 
Również nie uwzględniono życzeń w sprawće 
nazwy nowej waluty. Mimo to ma nowa wa
luta palestyńska wielkie znaczenie jako zew
nętrzna oznaka niezawisłości Palestyny.

Program stacyj radiofonicznych
Sobota, 19 listopada,

Kraków (422 m) 12 Sygnał czasu, „hejnał" i io  
tnunika ty. 17,20—17,45 Pogadanka dla rodziców i? 
wychowawców: Dr. A. Sikorska, „O konieczności 
oddawania dzieci nerwowych i trudnych w wycho 
\vani< do specjalnych szkół i zakładów", 17,45—19 
Transmisja z W arszawy (pogadanka i koncert dla 
młodzieży), 19,35—20 Odczyt pt. „Przegląd polity
ki zagranicznej", wygł. dr. J. Reguła, 20—20,30 
„Hejnał", komunikaty, 20,30—22,30 Transm. z War, 
sza wy (muzyka lekka). 22,30—23,30 Miuzyka salon, 
z „Pavillon ‘ (dyr. A. Górzyński).

W arszawa (1111 m) 12 i 15 Komunikaty. 16—
16,25 *Odczyt p t  „Obowiązki kierownika szkoły*, 
16,40—17,05 „Jak z powietrza robi się chleb?“ 
(przetwory azotowe w Chorzowie). 17,20—17.45 
odczyt pt. „Teatr w starożytnym Rzymie". 17,46 
Pogadanka dla młodzieży, 18,15 Koncert dla mło
dzieży. (Pieśni, humor i in.) 19,35—20 Radjokro- 
nika. 20,30 Muzyka lekka. (wyj. z operetek). 22JJ0 
Muz taneczna.

Poznań (280,4 m) 13 Giełda 17,45 Koncert z ka
wiarni, 20,30—22 Muzyka lekka (piosenki), 22^50 
Muzyka z winiarni.

Wiedeń (517,2 m) 11 Koncert, 19,45 „Cnotliwa 
Zuzanna Gilberta i jazzhand.

B trlin (483,9 m) 10,00 18 Koncert, 19,30 „Tru- 
b: dur“, opera Verdiego.

Lipsk (365,8 m) 20,15 Koncert kameralny. (Haen- 
del, Mozart), 22,30 Koncert.

Frankfurt n/M (428,6 m) 16,30 Koncert, 20,15 Ro
zmaitości muzyczne.

I-angenberg (468,S m) 13,10 i 1S Koncerty. 20,30 
Wieczór wesoły, Do 1-szej muz. taneczna.

Praga (34^9 m) 13,20 i 13,35 Giełda, 19 Ope- 
iclka.
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Kłopoty amanta filmowego
Co o tern m&ws John (Siibarłt

( -S #  J o h n  G  i lbftfi j e s t  gwłu/.i i .i  f i lm o w ą .  j
jego kreacją w e  ..W it* Jk i o i Paradzie'"* z. do b y  la 

<Bu d i w f  św fu to w .; .  G i lb e r t  |i‘s i  j e d n a k o w o ż  :iie- 
tyiKo irtyst. , lecz i l i t e r a t e m .  z w ł a s z c z a  z  <fcio- 
d z in y  filmowej. N i e d a w n o  z a m ie śc i ł  w  a m e r y k a ń 
skich pismach prac- o k ło p o ta c h  im a n ia  l i lm c  
wego.

A rtysta grający w teatrze rolę amanta znajduje 
ałę, zdaniem Gilberta, w znacznie dogodniejszej 
sytuacji, niż jego kolega w dziedzinie -filmu. Ar
tysta teatru wie wprawdzie, że przed nim jest prze 
pełniona widownia, ale ludzi bezpośrednio nie wt 
śbtL Wit też, że za kulisami znajdują się elektro
technicy, robotnicy i jego koledzy, ale nie prze
szkadzają mu wcale na scenie. Może więc mieć i- 
httję, że znajduje się sam z istotą ukochaną. Tej 
jjłuzji artysta filmowy absolutnie mieć nie może. 
Artysta filmowy musi scenę miłosna zagrać w 
świetle jaskraw o żarzących się lamp, a naokoło 
niego tłoczą się dyrektorzy i asystenci, elektro
technicy i opciatorzy. Nieustannie gra orkiestra. 
po scenie ugania sic dama ze scenarjuszem. sze
fowie reklamy, krawczynie, garderobiane, artyści 
i artystki nie Zadawają -.obie wcale trudu, by trzy 
mać się zdała od miejsca, gdzie amant zapewnia 
swoją ukochaną o dozgonnej miłości. Zdarza się 
często, że sto oczu patrzy się, jak amant całuje 
swoją ukochaną. Reżyser zapewnia wprawdzie, że

uM CjDTuHlir

.i l \ ś l , i  p o w in ie n  o  tern zap o m n ieć ,  a le  jem u  i r . iw y ,  
i,-,k m ó w ić ,  p u i i l e w n ż  -sam n ie  gra.

J a k  d łu g o  t r w a j ą  p ró b y ,  to jedkeze  pó l  h i c i h .  a le  
I rze b a  te scenę  n a k ręc ić .  O to  ' b o h a t e r k a  z n a jd u j e  
s'n:- joż  w e d ł u g  w s z e lk ic h  r e g u ł  s z tu k i  -w o b ję c ia c h  
sw e g o  p a f fK cra .  który s ię  s c h y la ,  by  j ą  „namięt
nie ucałować. Ale wten' krzyczy reżyser: „Prze
praszam, przedtem musi się pan popatrzeć, czy o- 
na jest naprawdę wzruszająca! Na miłość ooga! 
mech pan tak nit l, zyma jej głowy, bo profil jej 
nie może być tak ostry Troszeczkę na prawo! No 
tak, a teraz niech pan pocałuje! Ależ na miłość 
Boga! tak się nie całuje Całus musi być głębokM 
Jeszcze raz!*'

I tak się powtarza to nieraz piętnaśc.e razy 
Dobrze jest. jeśli artystka nie jest ani zamężną, 
ani zaręczona,, gorzej jest, jeśli artystka ma pier
ścionek na palcu. Zdarza się bowiem, że miedzy 
widzami znajduje się jej mąż albo frarzócwłfiy 
.Tąkżeż można wówczas piętnaście razy całować 
taką rrewiastę? Doprawdy nie wiem. czemu reży
ser nie izoluje tej sceny miłosne!. nie ustawia ja
kiegoś parawanu by w ten sposób usunąć setkę 
oczu i dać artystom swobodę Jo należytego za- 
gi ani a takiej sceny 

Takie to sa kłopoty amanta filmowego, któremu 
nic tak łatwo, jak widzimy, przychodzi dożyć po
całunek na ustach swej partnerki.
Pfl.ijiPJi riłMrwiuninw u n jm gaM M B M E aa

Cała Grecja a głów nie Ateny stoją pod w raże
niem zbrodni, względnie całego szeregu zbrodni, 
jakich dopuściła się Rosjanka Tamara, l)oty h 
czas udowodniono jej, ż.e zamordowała dwóch 
swoich mężów, a zwłoki ich spaliła. bv w ten spo
sób usunąć wszelkie ślady Sama zas morderczy
ni jest ciekawym typem patologicznym Należy do 
jak ie jś* sekty, która propaguje wyzwolenie czło
wieka przez, szereg zbrodni Tylko człowiek któ
ry nonełnił największe grzediy, nożt być dopro- 
w a^z-n” do stanu pokuty. a lylko zbrodnia jest 
właśnie drogą do nieba

Rosjanka Tamara, zregenerowana i histeryczni 
osoba, obcowała głównie w kołach Chińczyków. 
Przed trzema laty wyszła za jakiegoś Chińczyka, 
który wkrótce po ślubie Znikł z widowni. Pani 
Tamara wyszła drugi raz  za mąż i ta sama histo
ria przydarzyła się jej drugiemu mężowi. Do poli
cji wpłynęło wkrótce doniesienie jakiejś jej ko 
leżanki, widocznie zazdrosnej, i na podstawie le
go doniesienia policja wdrożyła śłedz.two, które 
ujawniło, że Tam ara mordowała swoich mężów 
bizy pomocy kochanków, a następnie uałiła zwło
ki, by zatrzeć za sobą wszelkie ślady

NADESŁANE.
S a  r u b r y k ą  tą  r e d a k c je  n ie  o d p o w ia d a .

specjalista chorób skórnych, 
wenerycznych i kosmetyki lekatskit]

l8*6g ordynuje

w Kiakowie,przy n i  Krzyża7, Lp.
Lampa kwarcowa, Kromayer, 

Diatermia, Elektroliza*
■enm

Lekarz chorób wewnętrznych

Dr. med.ft.fttsser
lSóSg ordynuje od 3—5 popoł.

ulica R bitna Meiseisb L. 1.
ADWOKAT

, Dr. SZYMON ARNO! D
I  ’ obrońca w sprawach karnych i wojskowych 

otw orzył kence ier|e adwokaci o 
w  hrekew ie, ulice iw . Tem esza L. 19, II. p.
2767s e  (róg H orjańskiej)

Stow. Zyd. Słuch. 0. J. „Ognisko**
urządza dnia 26>go listopada br. w sali 
Technicznej, przy ul Straszewskiego 28
ttC lz DANCING
Początek o godzinie 10 wieczór.

! DYPLOMOWANA KRAWCOWA

LIZA ?0NA5 - ETTINGEROWA
wróciła z Paryża po kilkuletniej praktyce 
tamże i wykonuje kostjuiny, płaszcze i suknje 

po cenach bardzo Drzystępnvch.
Adres tymczasowy : Jonas, Dietla L. 7, HL p.

Staraniem Koła Senjorów Z, K S. -Hakoah4
odbędzie się w sobotę, dnie 19 libtopach br. 

w sali przy ul. Radziwiłlowskiej 4

Zebranie towarzyskie
pofąezone z ańcami. 

tylko sa zwrotem imiennego zapioa*eni«.
Początek o godz. 9 wieczór. 

MAGAZYN JUBILERSKI

I. RALF ERN
Kraków, ul. Grodzka 58

ć "8 x te lefon  3143
poleca po cenach bardzo przystępnych: 
Zegarki: Omega Schaffhausen, Doza, 
wszelkie wyroby złote, srebrne oraz 

biźuterję i chińskie srebro.

t schodząca
nauczycielka

(na cale poDoluduiet ięzyka niemieckiego i fran
cuskiego. gry n i  forlep  śnie. oraz innych przed
miotów s  szczególnie jako towawyszku dc dwu 
i irszj ch panienek, pożądana w domu żydowskim. 

Zgłoszeniu z odpisam i św iadectw  lub poleceniami 
pod „S. H. ć d o .  1'iurn onłosj.rń -tnttcra. Kra
ków, Rynek L. 8. 2-00 er

Pjm .i m,, nu rw ii WBiU*

Z okazji zaręczyn p. Hani Haberówny z p. 
Dawidem Betterem gratulują 

2832:1 Józef i Unio Lmwer

z  c w e n u  c  r z e c  n a m i  p o le c a  f a b r y k a

A . Piasecki, S. A., Kraków

Rosjanka Tamara morduje swych mężów,
by się dostać do nieba

Represje karne przeciw zarażeniu
Ustawy k a r m -  p a u s l w  w .spćdezcsr.yeli  s ło ja  ujt 

gi jucie zasady iż każda jednostka Ina . prawp do 
nietykalności ciała, wszystkim leż niemal prawo- | 
dawslwom znane jest przestępstwo uszkodzeniu 
ciała. Spowodowanie u innej osoby choroby w 
drodze zarażenia jej chorobą własną espressis 
verbis w  ustawach przedwojennych, jako p rzęs tęp 
stwo przewidziane nie było. Czyny takie można 
było nie bez trudu podciągać w drodze wykładni 
ped arłynuły traktujące o uszkodzeniach ciała lek
kich, ciężkich, łub bardzo ciężkich.

Nadzwyczajny rozw ój. chorób wenerycznych po 
wielkiej wojnie postawił prawodawców wobec 
nowego zagadnienia, wobec problematu obrony • 
zdrowia przyszły<h nofcótt-.ń. Kierując się tą  wy
tyczną, prawodawcy powc.jenn: wprowaihńli do
kodeksów nowe przestępstwo. Jest niem zaraże
nie. Przestępstwo to spotykamy zarówno w proje
ktach ustaw karnych państw zachodnich, jak też 
w kodeksie karnym sowieckim z roku 1922.

Projekt polskiego kodeksu karnego dyskutowa
ny, jak wiadomo, obecnie w Komisji Kodyfikacyj
nej, nie pozostał w tyle za innemi ustawodawstwa 
mi.

Dążność do ochrony zdrowia jednostki znajduję 
tu wyraz w samej Lnlytulacji odpowiedniego dzia
łu  przestępstwa. Nagłówek ten bizmi; „Uszkodze
nie- zdiowia1’, p Ktczas gdy obowiązujący kodeks 
rosyjski ę  1903 r. dział identyczny tytuhije cia
śniej: „1‘szkoCzeni" ciała‘‘. W tak ujętym pod ką
tem ochrony zdrowia dziale przestępstw znajduje^ 
my interesujący, znany już innym praws-dawsuwoen. 
stan fakty czaty.

Oto artykuł 84 /projekt prof. W. MoŁOWskiegoj 
zarządzą: „Kto zaraża człowieka chorobą we*m- 
ryczn.i 'lub innu chorobą zakaźną) uiega karze 
więzienia do lat 3-ch. Jeśli zarażenie chorobą WcS- 
nervc?ną nastąpiło w stosunku m iłzeńskkn — gło
si paragr. 2 tegoż a rty k u łu —- ściganie odbywa 
się na wrrio ek poszkodowanego "

Prawodawca polski w dziale przenępetw ,•»  
szkodzenia zdrowia" stawia mocną tamę p ra d .1 t 
dotkliwej klęsce społecznej* jaką jest szersesde 
chorób wene-vcznyeh.

" • — * w - f .  ■ »i j iW B B B B a B — —
WESOŁY KĄCIK

STRAŻ OGNIOWA.
Dowódca straży ao właścicielki piwlantfc
— Proszę panią o o»iem dużych jasnych, ate 

piędko, bo jesteśmy w drouac do pożam. ,
om JĄ ZNA. ń

— Mamy doskonałą sposobność, możemy: l a d  
Mayer wypróżnić cah m e n  aaie.

— Co, wyjechtla?
— Nic, ale na drzwiach jes. karttur. ^ecfadi •  

sąsiadki, wracam za pięć minuT*.
SKROMNOŚĆ.

Starsza pannę fu pośrednika małżeńskiego): 
Moje pi< tensje są bardzo skromneI Już dozorca 

kolejowy mógłby mnie uszczęśliwić — nawet z ko
lei lokalnej!
aaBwrriirr- ■ 0t i".aT8ąaajHBBgeig^BBąioa==~~itt»ęa^

r
. #  CUKRY 
CZEK02IDA 
KARMELKI

Ułiwaicie l^lko skóry
m arki , , C H S ? O W

Buty Ma eate życie2
Sm. yiedit.: £. Srandest Kraków* Dietla 73
2 -:6 1  x
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artzalek Pllfudtki otrzyma!
najwyłsze odznaczenie wojskowe Francji

\V»r «»w», 18. 11. Dzisiejszy akt dekoracji, tnar- 
zalka Piłsudskiego ^Medalem wojskowym" irau- 
oskim miał przebieg szczególnie uroczymy i po- 
:iosły.
C gedz. i23u poa Jowóaztweri. pułk. Bolesława 
ieniawy-Długoszowskiego stanęły na wielkim 
kdzińcu .umowy— jedna kompanja 30 pp. za 

LZtandaium puuowym oraz szwadron 1 pi sswo 
lat. z orkiestrę 33 pp.

O godz, 12*40 pnynywu aa dziadzkiiec marsza* 
lek Francji F ru n ie , tfEsperey ze swoim orsza
kiem. Powitany -w naje prwbcataoją broni i ode
graniem Marayljanzi 

O godz. 12*43 przybywa aa dziedziniec zimko- 
wy marszałek PU indaki powitany fanfarą i hym
nem narodowym Maiwzaiek Pilsud&Ju wita się 
•cruncuiie z marszałkiem Francji.

O godzinie 13 wchodzi na dziedziniec zamku p. 
Prezydent R eczy pospolitej i w towarzystwie 
marszałków przyjmuje raport od pułk Wienia- 
wy-Długoszewskiego, przechodzi przed frontem 
oddziałów, poczem następuje dekoracja, której do 
konujt marszałek Francji Francbet d'Esperoy, 
•przypinając na pieni m am ałka Polski Józefa 
Piłs akkiugo najwyższą odznakę wojskową Froa- 
A  Orkiestra odgrywa hymn narodowy.
' Na tein skończył rię akt dekoracji, a do apsita-
awn na zamku weszli zaproszeni goście, któ-
«*y wzięli odz J  w śniadaniu wydanem przez p 
IVr»yócuia Rzeszypo»polHcj na cześć marsz 
taa rc . f d*Esperey. śuiadanie jest poprzedzone

Delegacja „Tarbutu“ u m inctra 
oświaty JJobrnckiego

Onegduj zjawiła się u ministra oświaty Dobruc-
kiego delegacja „TarUuu" . łoi a a pp. Jen. Dra
Braudego, Gordona i Dra Rosenbauma. Dfie„»- 
aja przedłużyła ministrowi memorjał, w którym 
aażądała: 1) subsydjów dla hebrajskich smół lu
dowych, 2) praw publicznych dla 8-klasowych gi
mnazjów hebrajskich, 3) utworzenia komisji pań- 
«ra->wej dla przeprou a/(Leni<i matury w języku be 
brajskim w obecnym roku szkolnym, minister o- 
świadczył, że uduisterjum nie ma ładnych fuudu- 
kzów dla popierania prywatnego szkolnictwa lu
dowego Minister wydał ostatnio specjalne zarzą
dzenie, by przy wizytacjach i udzielaniu praw by
ty szitoły niepolskie traktowane na równi z pól- 
skiemi Wkońcu oświadczył min. Oobruaki, łe 
oprawa matur w gimnazjach heurajskich bęU&e 
definitywnie załatwiona, skoro tylko szkoły he
brajskie otraymłją pełne prawa.

Emigracja z Polski
IWadlug danych tymczasowych Urzędu Emi fi o- 

ryjnewo w październiku br emigracja t  Połasi 
wyniósł; 9.9W osób. Do krajów europejskich wy- 
jeóhoło 6fll7 osób, » tapo do Francja 2̂ 199 osób, do 
Niemiec 3,487, do krajów pozaeuropejskich wyje- 
Ju>k 3,950 otrób, z ti ^o do iunów ZjędnOcZo- 
*ych A P. 737 osób, do Argentyny 2,068, do Ka
tody 715, do Brozylji 280 amu Powróciło do kraju 
W październiku br. 4 jM  osob, z tego z krajów 
Eułvpy 3309 cechy, ® krajów pozaeuropejskich 
40* oaóh.

Były oficer i urzędnik popeł
nia napad rabunkowy

Z Warszawy donor • YTczc aj na królico prted 
aamui ięciom sklepów usiłował zrabować Ukuter- 
ję były- oficer marynarki i były urzędnik pań
stwowy Adam Feliks Zawadzki, zamlasiJcaty sta
le w Warszawie Rabunku usiłował dokonać w 
lun jpoaób, łe w czasie oglądania biłuterji ude
rzył właścicielkę w piersi i aor-ystając z jej prze 
rażenia rzucił się do ucieczki, został jednak are
sztowany.

Szaleniec porywa kobietą
Z Lublina donoszą: Dnia 17 bm. o godz. 1 pop 

do jednego ze sklepów przy ul. Bernardyńskiej w 
Lublinie wszedł jakiś młody mężczyzna z krzy
żem w ręce i począł zachowywać się podejrzanie. 
W łaśc ic ie l sklepu, myśląc że ma do czynienia z pi 
janym, usiłował go ze sklepu usunąć. Wówczas 
nieznajomy schwycił nagle znajdującą się w skJe- 
Ł*e s- mharę, porwał ją  aa ręca

cc ryk u l , pocźcm o godzinie 1*30, 54 osób zaproszo
nych, między innymi -uiibasnuor Francji p. La- 
roche, członkowie misji wojskowej francuskiej 
z gen Chrapy na czele, dalej członkowie rządu i 
gereraheja z p Klebergiem, attache Wojsi owym 
przy poselstwie polskiem w Paryżu Zasiedli do 
stołu. Dzi< w  sebotę lub jutro p Prezyięnt Rze- 
czypcapolitej przyjmie jeszcze raz marsz HKe 
F rm cji i udekoruje go wielką Wstęgą Ordferu Pol 
ski Odrodzonej.

Wojskowi polscy odznaczeń 
„Logią honorowa4*

W arszawa, 18. 11. Z okazji dzisiejszej uroczy
stości wojskowej został odznaczony odznaką Le- 
gji Honorowej francuskiej przez m arjzałza F. uo 
ehet dEsperey szereg osobistości wojskowych. 1 
lak komen ioi ję z gwiazdą otrzymał wiceminister 
gen Fabrycy, szef sztabu gen. Piskor, geu. Bu'-- 
charćt-Bukacki, gen. Dreszer i ks. Biskup Gali

Daiej roznz.eionycL zostało i& oficerskich, 10 
kawalerskich orderów Legji hoiu. rowej, oraz 12 
palm akademickich.

* • •
W arszawa, 18. 11. Marszałek Francji Franchet 

d‘Esperey zwiedził dziś przed południem m.aato, 
główn.e zaś katedrę, Stnre Miasto, Plac Teatralny 
Zachętę, most Poniatowskiego i Pragę. W potu- 
dn e złożył wizytę p. Prezydentowi Rc*czypo»po- 
Biej.

i m.mo gwałtownego z jej strony oporu, wyniósł 
j ł  na ulicę, nustępnie zaś zbiegł z szamocącą się 
ofiarą do pobliskiego kościoła bernardynów i tu 
usiłował ją rozebrać Na krzyk napadniętej zbie
gli. się przechodnie i policja. Z trudem udało >lę 
wyrwać ofiarę z rąk szaleńca, którego zakuto 
w kajdany i odstawiono do komisarjatu. Okazało 
się, że jest to niejaki Stanisław Matciuiąk, umy
słowo chory. Zamknięty W oeli Marciniak padł , 
ł i kolana i ani na chwilę nie przestawał się J o  • 
śno modlić NIeszczęślwego przewieziono na ob
serwację do szpitala Jana Bożr-go

INSTYTUT LIGI NARODÓW W WAitBZAWlk.
Z inicjatywy sekretarza generalnego Ugt Naro
dów projektowane jest Założenie instytutu unifika 
vji prawa karnego. Instytut byłby xvr* any a ul
gą Narodów, a mieścił by się W Warszawie. U- 
trzy manie instytutu kosztowałoby rząd polski o- 
koło 2u0 tys. zł. rocznie

r o z po c z ę c ie  a k c ji n a  r ze c z  szk o ln ic 
t w a  JIDYSZY STYCZNEGO. Grgcnizacjr jidyszy 
styczne w Warszawie proklamowały akcję aa 
rzecz szkolnictwa jidysz/stycznego. Akcja rozpo
częła się akudemją, na której przemawiał szereg 
autorów żydowskich.

LEW I AT AN KUSI.. żydowsl ie sfery gospo 
darcze stolicy propozycją utworzenia wspólnego 
frontu gospodarczego kupców polskich i tydow 
skich. Wątpliwa jest rzeczą, czy kupcy żydowscy 
pójdą na tę koncepcję, dla sfer żydowskich nie
zwykle niebezpieczną.

OFIARa MISJONARZY. W l  oda znaleziono o- 
negóąj ae ulicy omdlałą z głouU dziewczynę, He
lenę Drjbcr. Po odzyskaniu przytomności opowie
działa Dreherow*ia nastrpującą historję: Focho 
dzi ona z Wilna. Prted dwoma laty dała się na
mówić przez misjonarzy, którzy ją uprowadziła 
do Fmdosaory koło Warszawy. Wzc. cu dano jej 
posadę w biurze mlsjooarskiem 1 Dreherówna 
przyjęła chrzest Atoli po chrzcie przestano się 
nią interc.ować, a nawet wypowieda-mo jej po
sadę. Pr zer długi czas cierpiała głód, aż wkońcu 
przybyła do Lodzi. Koła misjonarskie nie popie
rały jej w niczun Do rodz^rów nie mogła wró
cić, ponieważ d  opuśdli ftolskę ze wstydu, że cór
ka ich przechrociła się. Gmina żydowska w Lodzi 
udzieliła jej pomocy i Drehekówna udała się do 
Warszawy, gdzie powróci do *ydaatwa

PROCES GEN. ROZWADOW8KIDGO, areszto
wanego po wypadkach majowych, rozpocznie się 
przed Sądem okręgowym w Warszawie na po
czątku przyszłego miesiąca Obecnie gen. Rozwa
dowski przebywa na wolności i będzie odpowia 
d tl przed Sądem z wolnej stopy.

DAWID BOĆKO STANIE 4 S* YCZNIA PRZED 
SADEM. Z Warszawy donoszą: Dawid Boćko, za
bójca kupca Gtąyobauma już 4 stycznie staale I

przed Sądem okręgowym, jako osk arżeń / a  ntfc 
453 k. k (zabójstwo i  premedytacji). Obronę j t ą l  
wnosić b,>tlą adw Henryk Ettinger (ojciec) i adw, 
Aleksande r  Murudltś.

P tł KASI CZWARTY Ha  ŚMIERĆ.
W sądzie w Gnieźnie zapad! dz»| wyrok, sLOcą 
którego łrzykrotnię już w różnych iajtnncjzcb 
ska/uny na karę śmierci z.t morderstwo^ popełni* 
ne r.a żonie. Adam Bobiński, został po raz czwar
ty, mimo skasowania poprzedniego wyroku prvUZ 
sąd najwyższy, skazany na śmierć. Skazany g t* f“ 
jał wvrok Z rezygnacją.

14 LET> t SAMOBÓJCA. Pp stronie żewnęti** 
nej muru cmectarze św .WYtjęieęoa w  Pofanauto 
znaleziono ęmćigaaj zwłoki Id-łetąiego dęzatâ  Sta* 
nh lzw a Szymańskiego, który 2*i'<rzelU się *AOi 
z brauningj.

POŻAR AUTOBUSU PODCZAS JAZDY. W  
zbiorniku autobusu, jadącego ko Kosowu, aa stą
piła na drodze między Matyjowcami a Zabłoio- 
wem eksplozja, następstwem czego był ogień, któ
ry zniweczył wszystkie palne części aUtOw lis ul 
Z pasażerów kilku odniosło na ..zczęście tylkw 
lekkie pop„i zenie ciała.

WIELKIE WŁAMANIE WE LWOWIE. Ofa« 
gdaj w nocy niewyśledzeni sprawcy włamali się 
do sklepu Józefa Herbsta przy ul Sronuęzoej Wń 
Lwowie i skradli ISO par spodni męskich, Cv u- 
brań dziecinnych 10 kurtek, oraz 15 m arynarek, 
ogólnej wartości 10.000 zł. Po lup tak duży mu .le
li zajechać wozem lub ciężarowym samochódA fc
«MmaaiftnH0bi‘«*aaMmaaaMMiiiimiiiji MaiMaaamsBONn«mraaaaami||{ggg|MggB

Z » l l  KOWCERTCU-EJ
ODCZYT LUTY NCNBeRO.

Teorja techniki ery fortepianowej stanowiła ireać
cuyfciualnezu i dobrze przemyślanego odczytu pau  
Luty Nunberg. Wychodzi ona z założenia, że inchy 
rąk (nachylenie ręki, ruch palców, ramienia/ odgry
wają dominującą rolę — toteż należy ruchy te po
znać, wystudiować — aby je móc zastopować w pro 
ktyce.

Po długiej obserwacji i studiach doszła do prze
konania, że sfilmowanie tych ruchów wypełni tę hi 
kę w teorii gry 1 postarała sij o sfilmowanie gry 
najlepszych mistrzów, jak Orłów, Ląndpwska, Ru
binstein, Cortot. Schwytanie na film daje możność 
rozłożenia ruchów' 1 wywołania tzw ruchu zwołflio 
nego. Zwolnienie to lęst naturalnie ziudzen>m opty 
•.rmem. Przez zwolnienie otrzymujmy rozłożenie 
ruchu na drobne części, przez co każde stadium ru 
ćffli uwydatnia i uwypukla się z pełną wyrazisto* 
ścig.

Nowość ta mieć może dla nauki Amiosłe zoacti 
nłe i oddać takowe] duże ZuslugL m. t

■■—o ■■
-  ECHA t  ODCZYTÓW P. L. NUNBeRO O WY 

NALAZKU Z DZIEDZINY TECHNIKI FORTEP1AUO 
WEJ Światowej sławy firma Płeyel, Paryż, poa 
które] patronatem odbywają się słynne odczyty pt. 
„Film a gra fortepianówa“ iest już od sżeręgd lat 
repreżeotowana na Polskę przez najstarszy skład 
forteTtionów W t Boloński (Z. Raba nast.) w Krako 
wie — pałac Spcski.

Ł E S P O R T U
-  SEaCJż uIMnASTYCZNa DLa PAN założona 

trzez 2KS ^ffakoah" rozpoczyna w najbliAzych 
liliach ćwiczenia w sali ghnnastycznej pod facho- 
wem Kierówtuctwem. Wpisy przyjmuje sekretar*: 
Roman Berger, iw. Uwtrudy 34, Ul p. aa lewo ca 
dzieaa e od godz. 3*giei do 3 popof.

-  2KS JfAKOAfT -  ZKS JiAGIBOR". Zaw«» 
jy  powyższe, które w ubiegłym tygodnia do skulka 
nie doszły z powodu niepogody, odbędą się nieod* 
woląknfo dziś W sobotę 19 bm. o godz. 11 przedpo
łudniem na boLka 2KS M»Vv«ni". Poprzedzą o 
godz 9.30 przedpołudniem: ZKKS „Owlazdu** — 
ZKS „hugibor IL**.

Samobójstwo wiedeńskiej lite
ratki Berty Pauli

Przed kilku uniami popełniła znana wiedeńska 
literatka Berta Pauli samobójstwo przez zażycie 
większej dozy weronaiu. iawobójczyni cierpiało 
od dłużazago.czaau na stany duchowej depresji i 
znajdowała się pod opieką wiedeńskich neurolo
gów. Zmarła była zoną wiedeńskiego profesora a- 
niwersytetu, dra Wolfganga Pauliego i 
i*a jedną z najbardziej wykształconych kobiet we 
Wiedniu. Prace jej z dziedziny literatury pamiętni 
karskiej Francji, zwrócił/ na nią szczególna uwa
gę. Beru Pauli brała też żywy udział w ruchu ko
biecym i niejednokroti ie występowała jako mów
czyni w sprawach kobiecych,

Wiedemoid z krafu



lfc k f lw i>21EN!rr£", niedziela 90 XI \&J7 *'rr g

KRONIKA

rtscnóo
słońca

17 mu Ol

Listopad

19
Sobola 

?4 Marcb. 56881

Zachód 
słońce 

tó o). 4 2

ł*
»

W neii sie mn Mm
O rg. SJoAsklaj w K rakow i!

Ooegdaj odbyło się pierwsze konstytuujące 
■łę posiedzenie nowo-wybranego Komitetu Lo 
kalnego O rgaajzu ji Sjońskiej w Krakowie.

W ybrano następujące Prezydjum: Dyr. A. 
Piueles — prezes, wiceprezesami Dr. C. Hersch 
ttórftr, E. Hollander, Dr. A. Jassem, sekretarz 
•— Sz. Dńistenfeld, członkowie Prezydjum: A. 
Pallman, Dr. Muckenbi unn, Dr. K. Stein.

Uchwalono utworzyć następujące Komisje: 
polityczna (przewodniczący dyr. Hollander), 
organizacyjna (przew. Dr. HerschdSrfer). kul
turalna (Dr. Sz. Hoffmann), finansowa (Dr. 
A. Jassem), młóćcież (przew. Dr. K. Stein), 
gospodarcza (Dr Muckenbrunn), fundusze pa
lestyńskie (przew. Dr. Rosenfeld), lokal klubu 
„Tel.-Aw-w“ (dyr. Pineles),

Zebranie hebraistów
StAraniem org. „Tarbut" i „Chalucej-Hasa- 

Ia-hidWrit“. odbędzie się dziś w sobotę 19 bm.
0  godz. 7.30 wieczór w sali ,Mcrkaz-Hacairim‘ 
.przy ul. Krakowskiej 41, zebranie hebraistów, 
n*  którem przemawiać będz:e generalny sekre 
U z  Org „Tarbut“ w Polsce p. M. Gordon z 
Warszawy.

Znany działacz na niwiie hebrajskiego ru 
chu oświatowego w Polsce, przedstawi stan
1 problemy ruchu hebrajskiego w związku ze 
zbliżającym się zjazdem Tai outu w W ar 
naw ie.

Zjazd ziemian w Krakowie
Onegdaj w sali posiedzeń Towarzystwa 

Wzaj. Ubezpieczeń w Krakowie odbyło się 
walne zebranie aiemian zachodniej i Sr«dkn 
wej Małopolski, Śląska Cieszyńskiego, powia
tów miechowskiego, olkuskiego i t. d. Po omó 
Kleniu spraw fachowych \ gospodarczych 
oraz referacie p. Rudzińskiego przyjęto nastę
pującą uchwałę: „Obradujące dziś w Krako
wie walne zgromadzenie ziemian wita z raefo- 
■scE* dokonane zjednoczenie i solidaryzuje się 
z  deklaracją ugrupowań zachowawczych z 
dnia 24 października br. Równocześnie walne 
zgromadzenie stwierdza, że ziemianie powin
ni jaknajżywiej współpracować przy organi
zacji państwa, biorąc w tym celu intensywny 
udzftał w życiu polilycznem".

Wnioski 0 wysłanie depesz hołdowniczych 
do Prezydenta Rzeczypospolitej oraz do pre- 
mjera marsz. Piłsudskiego uchwalono jedno
głośnie.

— o——
— OSOBISTE. Pos. Dr. Thon przybył one- 

gdaj do Mentony, gdzie po rekonwalescencji 
zaba^ i Orzez kilka tygodni.

_  Z POLSRIEGO TOWARZYSTWA HATEMA 
TYCZNEGO. Dziś w sobotę o  godz. 19-tej oJbe- 

i dzie się. w sali Instytutu Matematycznego U. J. 
•[Kraków, Gołębia 20) zwyczajne naukowe posie
dzenie Tow arzyrtw a z odczytem Prof. Dr W. W il
kosza na temat: ,,0 pewnych integralnych własno
ściach rozwiązań równań różniczkowych Goście 
mile widziani.

— WYSTAWA KONSERW I ZAPASÓW ZIMO 
WYCH. W  miejskiej szkole gospodarstwa domo
wego (ul. Pędzirhów 13) odbędzie się dnia 23 Lm 
w ystaw ą konserw i zapasów zimowych. Zwie
dzać ją  będzie można od godziny 10-tej rano do

i 4-tej popołudniu
— BEZPŁATNY WĘGIEL DLA UBOGIEJ LU

DNOŚCI M. KRAKOWA. Z nadchodzącą zimą za
rząd Jaworznickich Komunalnych Kopalń Węgla 
S Al podobnie jak w latach ubiegłych, przezna
czył dla ubogiej ludności m Krokowa i instytucyj 
humanitarnych bezpłatnie 500 ton węgla do dy-

K fo sp  i M  M ?
Próby retransmisji stacyj lamorskrN.

riadjośtacja krakowska rozpocznie w pierw
szych dniach grudnia próby ictransinisji (robra- 
adcastirgu) wielkich stacyj in^i^ręcani^nyrh. Król 
kofalowych (Schenedady, PiUsburgu i in.,:. M-m 
sławnej stacji Philipsa w łlilvei-siun poprze.hiio 
w Eiuhofen).

Próby odbędą się z inicjały wy i pod kiera* i- 
kiem prof. dra W. W ilkosza oraz inżyniera J. Miń
skiego, kierownika technicznego radjostacji kra
kowskiej.' Użyty będzie klasyczny aparat „Stan
dard £  W.‘‘, którego montaż kończy się właśnie. 
Aparat jest M rSzo prosty w  budowie, a składa się 
z audjonu ze sprzężeniem pojemnościowem, p o v ‘>ę 
k- zer ego jednym stopniem niskiej częstotliwości.

Ponieważ stacja Philipsa jest obecnie nieczy ma 
(z >owodu zmiany siedziby), przeto rozpoczęcie 
pierwszych prób odłożono aż do czasu uruchomie
nia stacji Philipsa, co n a s i l i  z  początkiem fflru- 
d tia

o i 1'- ; ' i 'ó l iy  w y b a d  lą  
a  K u d . o w i c  u s i y s ż ł

Sj■:idzic\v:ić s!r nalo/w 
pon.ysJnic, dętek torowic/.e
aicbiiwem audycje ńaici,ich .-tacuj /amurskich, któ 
r ?  siacja krakny s k s  c  i c / a s u  d o  c z a s u  będzie 
iran.Mnitowala. W ten sposób, na h y ó t H f t i  lał ieii, 
tlokcna s i ę  p rz< § : rudjo połąowni.ę kontynentów. 
Retransmisja krótkofalowej audycji prA-z stacją 
krakowską odbywać się będzie na zwykłej krako
wskiej fali. O próbach tych doniesiemy niebawem 
obszerniej.
RADaO W  P O D Z IE M IA C H  SA L IN  W IE L IC K IC H

Radjostacja krakowska przygotowuje na dzień 
0 grudnia interesującą audycję dla ca tej Polski} 
mianowicie transmisję uroczystości; urządzonych 
w podziemiach salin wielickich W program trans
misji weidzje naprzód nabożeństwo o a 10 rano, 
następnie muzykalno- wokalne poranek o godz. 
11-tej jtirzSEnly w komorze Sienkiewicza 130 m. 
pod pr-wfatnaił-Dią ziem*.

umnanH > .i .m Whiwi,

Celem uzyskania większy ■' mniejszaoia
kosztów -według systemu 1,:-0QD per
«incrylr.auskiogo sprzedaje pierwszo
rzędnego obuwia po c c n a e i j  /.ni.njjęcu aż do Kin, 
Nie ideą. żadnej wątpliwości, że jest to najlepsza 
sposobność do zaopatrzenia się w tanie i bardzo do
bre obuwie. i 231 bp

spozycji prezydjum ra Krakowa. Węgiel ten be- T 4 a . t r y k a f l i ia e j«  n a sz y c h  p r i c d s ie b io / s tw .  
dzie rozdzielony pomiędzy najbardziej potrzebują 
cych sukcesywnie w mles.acach zimowych Rów
nocześnie taki sam dar 500 ton węgla przydzielo
no także dla ubogiej ludności i instytucyj huma
nitarnych m. Lwowa.

— d o d a t k o w y  r a p o r t  k o n t r o l n y , w
myśl obwieszczenia DOK Nr. V. odbędą się w cza 
sic od dnia 26 do 30 om. doda dc owe. raporty kon- 
tiolne: oficerów rezerwy (k a t A) i pospolitego ru 
szema z bronią (kat. C) oraz byłych urzędników 
wojskowych kilkunastu rocmików. Wszyscy obo
wiązani, którzy z jakichkolwiek powodów nie 
zgłosili się do ogólnego raportu kontrolnego, win
ni stawić się w raz z książeczką stanu służby ofi
cerskiej, kartą przydziału mob. i innymi doku
mentami wojsk, przed komisję dodatkowego rapor 
tu kontrolnego ,urzędującą w koszacarh im,. Ko
ściuszki przy ul. Rajskiej, punktualnie o  goaz 9 
rano, w dziach wyznaczonych w obwieszczeniu 
rozlepione m po mieście. Winni niedopełnienia te
go obowiązku beda pociągnięci do odpowiedzial
ności w myśl wojskowyca przepisów karnych

— STARUSZEK PRZEJECHANY PRZEZ AU
TO. We ezWartek Wieczór izoter Piwowarczyk 
W alenty zamieszkały w B ia łe j  jadąc soinocho 
A<em przez uł. Starow iślną najechał na Oleksego 
Andrzeja (lat 73) dozorcę miejskiego, który do- 
nał złamania lewej nogi powyżej kostk i Piwo

warczyk odwiózł swo ro samochodem Oleksego na 
pogotowie ratunków

— SPADŁ* Z DRABIN5 Wodo™] «a ul Dłu
giej 1. 42 podczae naprawy przewodu elektryczne
go sD&dł z drabiny 20-letoi Stanisław Rutkowski, 
elektromooiei Nieszczęśliwy doznał ogólnych kon 
tuzyj i **łae<’ttUs& ręki- Lekarz pogotowia prze
wiózł Ofiarę zawodu do szpitala.

— POŻAR Wczoraj popołudniu wezwano straż 
pożarna na ul. św. Krzyża, gdzie w  mieszkaniu 
u  trzcc\em piętrze zapaliła się ścianka drewnia
na od rozżarzonego piecyka żeuu*ieg|o. S tra t ©• 
gień ugasiła.

— ŻAKIET I DYWAN. Szymo  i Schachler sub 
jekt w sklepie przy ul Szewskiej 1. 13 zgłosił 
do policji, te  ania 16 bm. o godz 9 wszedł do 
sklepi, ńiezuany mężczyzna, który skorzystawszy

— HNFJ SJON (ul. Zielona 17, I. p.j. Dziś w sobo 
tę o godz. 2 popoł. Zebranie Pługi „Chaiucej sofa 
haiwrit" połączone z referatem p. Dra Perlmuttera.

— O R a  „CHALLCLJ HASAtA HAiW RIT“ ko
ni Jpikuie: 1) Program lemŁnarjum dla młodej lite
ratury hebrajskiej pod kierownictwem Benziona 
Katza kst następujący: Piątek, godz. 7 wieczór. 
Twórczość Szueuera. Oottz. :» Poezja starobebraj- 
ska. Sobota, godz. 4 pop.: Two/czość Hiclimana. 
óod 5.: Twórczość Szyur no wicza. Niedziela, go
dzina 8 wiecz.: J Cb. Btenner. (W Iukoiu org. „Taz 
but“. Zielona 17 I. p.), 2) W sobotę, dnia 26 bm. od
będzie się .staraniem org. „Chakicei Hasała Ikuwrk** 
w sali „Merkazw", Krakowska 41, o godz. 8. ,W lto 
czór poezji Z. Szfleuera“ z bogatym i iłrozmaioomrm 
programem.

— MkRKAZ HACEUUM (Krakowska 41) Dtzif w 
sobotę godz 3 po pot. zebranie uriouków z poroąd- 
Kjem dziennym Sprawozdania z konferencji.

— PLENARNE ZEBRANIE ZW RJON REW 
odbędzie się dziś w ooou o godz 2*30 pop Re
ferować będą o ofuonej sehuqji organiroicyjoa} 
tow. Ncbkchtec i Seiden.

— jJUUkAłt"! Jutro w niedzielę o godz. 11 przsJ 
pot: w lokalu własnym plenarne zebranie.

— KLUB TOWARZYSKI „TEŁ AWIW-. Strw 
j o/nu 13. Dziś w sobotę wieczorent zebranie tuWar

rzyskie człocków Uprasza się o punktualne przyy 
bycie.

— WYDZUŁ STOW. ŻYD. SŁUCH. U. J, .OONI- 
SKOM i prraza nitwe pszew swolcb członków ea 
ziwicuzenie budowy zydowstoc,«. Donat Akademb 
ckłcgó, które odbędzie się w niedzielę dn. 20 bm. o 
godziiiit 11.30 przedpot. ZbArka ru d  Lądową 
(III. most).

nym kołnierzem wartości 60 zł i wydalił się nie- 
spostrzeżenie. — Lichtenstein Izaak kup.ee przy 
ul Dietla L 98 zgloalł do policji, że dnia 17 bm. 
wieczorem w czasie składania towarów skradzio- 
u > mu z wózka ręcznego 1 dywan wartości 60 zł. 
i wydalił się niespostrzeżenie 

 o----
ZMARLI:

Jakób Rosenzweig 1. 33, Rozalja RittermotiP 
1. 52

 .  . . .  .  . . _  STOWARZYSi25ENuł ' KOLONJI RABG2AN-
2 J e g o  nieuwagi akrodł żakifct^wełn ia n y ^  futraa- SKIEJ dla żyd. dziatwy szkolnej w ybrało na do-

“ * ' ł ’ rocznem Walnem Zgromadzeniu W ytuiał w skła
dzie następującym.- Dr Józef Steinberg — prezes, 
apt. Ludw. Rosenberg i Hetuyk F-Ankel — wice
prezesi, Juljusz M. Baumgarten — sekretarz Dr 
Aleks. Federgrun — zast. sekretarza. Dr Alfred 
Merz — skarbnik, inż. Ignacy Tiilowiitz — gospo
darz, Lydja Allerhaudowa, Marja Kohnowa, Fe
licja Kcrnblujnowa, Róża Loeiwenburgowa, Róża 
Weiasglasowa, Dr Jau Geldwerth, Dr med. Ra
fał Lapuau, Dt Dawid Susskind — wydziałowi, 
Marja Frarikiówna, Eugenja Lauferbechowa, slą- 
1j  Sdsskindowa, Dr M. W assermannowa, Dr An
na WintersteLnowa i Helena Wohlfeldówna — 
zast wydziałowych. Komisja rewizyjna: Dr Zygia 
Ehrenpreis (przewodu), Franciszka Binderowa, 
Hąxilitowa Fronimerowa. Marja Klugmannowa i  
Felicja Nowomiastowa Sąd Rozjemczy: inż Jó
zef W einherger, Henrykowa Tislowiizowa, Dr 
Ludwik Steinberg. Dr Józefa Rattlerowa i Natan 
SiJberzweig

— Z UNIWERSYTET1!1 ROBOTNICZEGO W 
KRAKOWIE. Onegdnj odbyło się w Krakowie 
walne zebranie Tow. Uniwersytetu Robotniczego. 
Do nowego zarządu weszli: prof. Korolewicz ja
ko prezes: rnden Kluczka jako zastępca p rensu , 
red Wohnoul jako sekretarz i ia.

Uniwersytety ludowe 
na prowicji

Egzekutywa Organizacji Sjońskiej w Krakowie, 
resort młodzieży komunikuje: Inauguracyjne otwar
cie Uniwersytetów Ludowych nasrąp; w sobotę nie 
dzielę w następujących miejscowościach: 

Krzeszowice odczyt tow. Mgra Leona Salpetra 
n. t. „Zadania młodzieży sjońskiej w dobie uuecm l“ 

Ntjdzjeła aąia 20 om.:
Andrychów: Odczyt tow. A. HufstSttera, sekr. 

Org. Sion. nt.- .JCwestja żydowska w świetle nauki" 
Bochnia: Odczyt u>w. Dra K. Steina n. t.: „Ten

dencje rozwoju żydostwa (kulturalno-społeczne i po 
lityczne!

Chrzanów: Odczyt tow. J. Suliachtera a. t. „Obu 
cna sytuacja w sjonlźmie".

01617216
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Komunikat o bSoku Mniejszości nar,
(Telefonem ot! naszego jWespuiidcriia)

V \arszuw a Ib IL  (S in .) O przygotow aniach 
m a j ą c y c h  m |  l - J l  Litwor/enic b l o k ; :  i n u i t

narodow ych, w ydany został następu jący  
komunikat:

Dnia 17 18 bm. odbyły się n arad y  p rzed 
stawień li mniejszości narodowych z ud z ia 
łem przedstawicieli Białorusinów, Litwinów, 
Niemców, Ukraińców i Żydów. Rokowania do 
tyczyły sp raw  ..wiązanych z nadchodzącymi 
wyborami. Omówiono zasadnicze podstawy 
porozumienia. Kwestje sporne, które się wy
łoniły wymagają jeszcze uchwał poszczegól
nych instancyj zanteresowanych narodowo 
ści:

„Selrob" nie bierze udziału 
w naradach

(Telefonem od naszego korespondenta)
Warszawa, 18 11. Sin. Poseł Pavyel Wasyfi- 

ezttk prostuje wiadomość, podana przez nie-

j któro pismu ja k e b j ..S e iio i/1 b i a l  w ro
i i-no. wili:.,!; i, u i-a oi ,-enii! uloku m niejszości na 

lodow ych. S.:!r.>h żadnego udziału  w lycli ro 
kow aniach nie hrnl. natom iast podjął in ic ja ty 
wę utw orzeniu bloku uk ra iń sk ich  stronnictw 
socjalistycznych, oraz brał udzia1 w konferen 
cjach  socjalistycznych mniejszości narodo
wych.

Zjednoczenie niemieckie 
obraduje

(Telefonem od naszego korespondenta) 
Warszawa, 18 II. Sin. Dziś przedpołudniem 

rozpoczęły się ohrady sejmowe zjednoczenia 
niemieckiego, z udziałem wszystkich człon
ków. Pi zedmiotem obrad bvła sprawa stosun
ku Niemców do tworzącego się bloku mniej
szości narodowych.

Wstępne rokowai
na dobrej drodze

(Telegram własny płowego Dziennika**)
BerlSn, 18 U. (T) W dniu dzisiejszym kon

tynuowane były rozmowy prowadzone przez 
.ministra Stresemanna z delegatem polskim 
n j r  Jackowskim. Rozmowy te noszą chara
kter wstępnym rokowań. W tutejszych kołach 
politycznych panuje przekonanie, że rokowa
nia, wob«c dobrej woli obu stron,zakuńczą się

pomyślnie.
•  * •

Berlin, 18 11 PAT. W związku z komunika 
tern biura Wolfa o pierwszych rozmowach 
min. Stresemanna z dyr, Jackowskim „Vossi- 
sche Złg“ stwierdza, że wrażenie spotkania 
wczorajszego hyło niezwykle korzystne.

Bezpodstawne zarznty pod 
adresem sen. de Monzie
(Telegram własny „Nowego Dziennik a “>

Pary.1 18 11. (D; Jedna z paryskich pism 
południowych atakuje dziś b ministra oświa 
t», senatora de Monzie, zarzucając mu pośre
dni udział w aferze fałszywych oblligacyj wę
gierskich. De Monzie miał rzekomo ułatwić 
porozumienie aresztowanego bankiera de Fa- 
łOis z senatorem Reynaldem.

Senator de Monzie ogłosił oświadczenie, w 
którem kategorycznie ziprzf cza informacjom 
dzteunika paryskiego. Senator Monzie dodaje, 
te  kupea de F u.‘. . wogółe nile zna.

Stresetnann zaproszony 
do Ameryki

(Telegram własny ..Nowego Dziennika")
Nowy Jork, 18 11 (D) Rozeszła się tutaj wia 

domość, iż w najbliższym czasie zawita do 
Ameiyki minister Sbesemann. Faktem jest, 
te  amerykański Instytut Pokoju zwróci! się 
do ministrów spraw zagranicznych trzech gló 
Wnych państw locarneńskich, a więc do Brian 
da, Chamberlaina i Stresemanna z zaprosze
niem wygłoszenia szeregu odczytów w Amery

ce. Żaden z ministrów dotąd nie udzielił od
powiedzi.

Niezwykły sukces Reinhardta 
w Nuwym Jorku

(Telegram własny „Nov egc. Dziennika )
Nowy Jork, 18 11 (D) Wczoraj odbył się 

pierwszy występ teatru Reinhardta w Nowym 
Jorku. Zespół z Mois&łm na czele odegrał ,.Sen 
nocy letniej" Szekspira. Sukces był nadzwy
czajny. Powodzenia takiego dawno już nie no
towano w Nowym Jorku,

Mac Donald przeciwko akcji 
lorda Rothermere

Praga, 18 l t .  PAT. Londyński korespondent 
,„Piava Lidu" uzyskał od Macdonalda nastę
pujące oświadczenie: Publiczność angielska
stwierdził Macdonald nie interesuje się wcale 
kampanją wyrażoną przez lorda Rothermeh- 
ra, który nie posiada poparcia żadnego stron
nictwa angielskiego dia swej działalności. La- 
bcur Party jest pr zekonaną o niewłaściwości 
akcji lorda Rothermere. W zakończeniu Mac
donald oświadczył, że wkrótce zamierza od
wiedzić Pragę.

W  ftajblllssgch dniach rozpoczniemy druk fascynującej powleici

GRZECORZA B K P O U  A
na tle mocaoósktch cfzte/ów iydostwa rosyjskiego

w epoce Mikołaja I. p. t.:

• DZIEJE
Wstrzasajaca pew łetł Bagrowa wywoła bezwątpienla najżywsza 

zainteresowanie uśrdcf ogOłu naszych Czytelników.

F. Devey przyjeżdża w ponie- 
działek

(TcIKoiiom ml naszego korespondenta)
W arszaw 18 11 Sin. P. I)evey, przedstawi 

r.id konsorcjum  am erykańskiego  przyjeżdża 
do W arszaw } w poniedziałek dńra 21 b o v

1200 stron druku
obejmuje sprawozdanie te I. K. P* 

o budiecie z r. 1926.
(Telefonem o \ naszego korespondenta): ;

Warszavca, 18 11. Sin. Kancelaija sejmów*, 
oddala do druku sprawozdanie najwyżstejj) 
izby kontroli państwa o wykounUąU budżętóź 
w r. 1926. Sprawozdanie to jest wyjątkową 
obszerne, liczy bowiem 1200 stron druku. Zo
stanie ono przedłożone przyszłemu Sejmowi.

Sąd marszałkowski nad posłem 
Korfantym

(Telefonem od naszego korespondenta)
Warszawa, 18 11. (Sin.) Dla rozpatrzenia 

zarzutów uczynionych p. Korfantemu ZOitąl 
wyznaczony sąd marszałkowski, do którego 
marsz. Rataj powołał dra Diamaoda i pustą 
Żółtowskiego. Obaj ci posłowie zaprosili na  su 
perarnłtra posła Thuguita. Pierwsze pojedze
nie sądu odbędzie się jutro o g dz. 12-tej. —• 
Pazewodniczący sądu ma zam:ar powołać ja 
ko świadka redaktora „Głosu Prawdy", który 
sformułował zarzuty, jakoby poseł Korfanty 
współpracował finansowo z Niemcami, dalej 
ma zamiar powołać przedstawiciela minister
stwa “karbu i przedstawiciela nadzwyczajnej 
komisji do walki z nadużyciami Sąd mar 
szalko\'vsk! w wspomnianej sprawie będzie 
mógł występować tylko po dzień 28 bm., do 
zakończenia obecn»j kadencji sejmowej,

Pos. Hołowacz z powrotem prze* 
wieziony Jo Wronek

(Telefonem od naszego korespondenta)
Warszawa, 18 11 Sin. W związku z Ukw?do 

wnnicm przez władze Niezależnej Part ii Chłop 
sklej ze względu na jej antypaństwową dzia
łalność nastąpiło w swoim czasie aresztowa
ni* przywódców tego stronnictwa. Między tn- 
in m i aresztowano również posła Ifolnwacza 
i osadzono go w więzieniu we Wronkach, Ho
łowacz oświadczył jednak, że jest chory, p rze , 
wieziono go zatem .do więzienia w W arsza
wie, Tutaj pokazało sę. że poseł Hołowacz jest 
zupełnie zdrów. Władze sądowe postanowiły 
wysłać go z powrotem do Wronek. Zaznaczyć 
należy, że więzienie we W ronkach jest tauuHŁ 
z najcięższych w Polsce, .

 o-----

Proces o wprowadzenie w błąd 
władz państwowych

(Telefonem od naszego korespondent*)
Warszaw?, 18 11 (N) Sąd Okr. w W arsza

wie rozpatruje obecnie sprawę niejakiego Szy 
miczka, oskarżonego o wpi owa Jzenie w błąd 
władz państwowych zmyśloną plotką o rzeko
mo przygotowanym zamachu na życie premje 
ra Piłsudskiego. Prokurator pociągnął go do 
odpowiedzialności karnej.

Samolotem z Anglji do Indji 
przez... Podhajce

Lwów, 18 11. PAT. Jak donosi „Dziennik 
Lwowski" dnia 16 bm. o godzinie 14X0 dwaj 
angielscy lotnicy Mac Intosh i Hinkler odby
wający lot z Anglji do lndyj zabłądzili i wy 
lądowali na terenie Małopolski wschodniej W 
Białokryniey pow, Podhajce. Władze admini
stracyjne i policyjne udzieliły natychm iast, 
śmiałym lotnikom wszelkiej pomocv tak, że 
już tego samego dnia mogli odlecieć ar dal
szą. drogę.
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Joffe popełnił tamobólttwd
(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszcwa. 1S. U. Sin. W Moskwie popełnił 
samobójstwo przewodniczący sowieckiej dele 
•acji pokojowej w Rj <lze Adolf Abramowicz 
Joffe. Jofie pochodził z rodziny karaimskiej, u 
JKtt .3 się w roku 1883. W roku 1902 wstąpił 
«i© rosyjskiej partji socialno-demoi ratycznej, 
kHkdkrotn e był skazywany na karę więzienia, 
-as  w latach 1914—1917 był na zesłaniu. Po 
-ewolucji został członkiem petersburskiej rady 
wiiejskiej, następnie był członkiem petersbur
skiego Rewkonu. Brał udział w układach poko

/owych w Bhześciu Litewskim u boku Trockie
go. Był pierwszym amoasadorem sowieckim 
w Niemczech, przewodniczył delegacji sowiec 
kiej do rokowań z Polską w Rydze, był wresz 
cie ambasadorem w Pekinie, pełnomocnikiem 
rządu sowieckiego przy rokowaniach z Japo- 
nją .posłem w Wiedniu a ostatnio dyrektorem 
instytutu dla spraw Dalekiego Wschodu w 
Moskwie. San.obójstwo popełnił Joffe na tle 
nieuleczalnej choroby nerwowej, która go tra
wiła od szeregu lat.

Znowu ekscesy na politechnice
w Budapeszcie

rurłasoy „Nowego Dziennika**)

Budapeszt. 18. 11. (D) Dziś ponowiły się na 
Dolktchmcc w Budapeszcie ekscesy przeciwko 
studentom żydowskim. Wczoraj już rozdawano 
ca  politechnice ulotki, wzywające do bojkoto

wania studentów żydowskich. Dziś wtargnęli 
chuliganie do jednej z sal wykładowych, gdzie 
właśnie odbywał się wykałd i wznosząc okrzy 
ki: Precz z Żydai! napadli na studentów żydów 
skich i niemiłosiernie ich obilii 

Na uiwersytecie panował spokój, gdyż stu 
denci żydowscy uprzedzeni zawczasu, wogóle 
nie przybyli na wykłady.

W godzinach popołudniowych odbył minister 
oświaty hir. Klebersberg dłuższą konferencje z 
rektorem politechniki w sprawie środków, ma 
jącvch na celu przywrócenie spokoju. Wydane

zostało zaradzenie, .nocą którego przeciwko 
li udział w  ekscesach, wszczęte zostanie docho 
wszystkim studentom politechniki, którzy wzię 
dzenie dyscyplinarne.

Projekt zmiany przepisów 
onumerus clausus w parlamencie

.Telegram własny ^Nowego Dziennika*')
Budapeszt, 18 11 (D) Minister oświaty hr 

Klebersberg przedłożył dzi śzgromadzeniu na 
rodowemu projekt ustawy zmieniający prze
pisy o numerus clausus. Projekt odesłany zo
stał do komisji ośwfiatowej.

Zydostwo litewskie na wulkanie!
Szaulisi przygotowują pogrom za wiedza rządu!

Wiedeń. 1S. 11. PAT. Organ narodowo-żydo 
wski Die Neue Welt“ omawiając zjazd emigra 
cii litewskiej w Rydze pisze, że stosunki na Li 
twie prą do katastrofy. Zjazd ryski potępił po 
łitykę rządu kowieńskiego, zmierzającą do woj 
ny i powziął uchwałę niezwi kłą w historji po 
lityczne!, wdrożenia rokowań bezpośrednio z 
Polską w kwestji wileńskiej, z pominięciem 
rżądu kowieńskiego. Znaczy to. że zjazd nie bę 
dzie zważał na stan wojenny, proklamowany 
V  10 lat po wojnie światowej przez rzad Wal-

deinarasa. Za wiedzą rządu kowieńskiego czy 
nią szanlisi jawne przygotowania do wielkiego 
pogromu żydowskiego. Deputacji żydowskiej, 
która w tej sprawie chciała interwenjować u 
Waldemarasa oświadczono, że premjer jest tak 
nardzo zapracowany, iż nie może deputacji 
przyjąć. Należy tedy — pisze dziennik — za
wczasu uczynić uważnymi Żydów Europy na 
wiadomości nadchodzące z tego ciemnego za
kątku kraju.

Sensacyjne wykopalisko w Palestynie
Archeologowie amerykańscy odkryli miejscowość Bcl-el.

Jerozolima. 18. 11. PAT. Przy wykopaliskach 
-rcheologów amerykańskich odkryto miejsco
wość Beth-el znaną ze Starego Testamentu, 
gdzie Jakób miał swój sen : gdzie znajdował

się złoty cielec Jerobeama. Wszystkie naczy 
nia i sprzęty Izraelitów zostały w stosunkowo 
ińe wielkiej głębokości.

Zuchwały napad na pociąg w Meksyku
(Telegram własny „Nowego Dziennika*)

Nowj Jork, 18 11. (D) Z Meksyku donoszą 
« nowym, niesłychanie zuchwałym napadzie 
oą pociąg pasażerski. Bandyci napadli miano 
wicie na pociąg konwojowany przez 18 żołnie 
rzy. Cała ta załoga zostaiła wymordowana

wraz z komendantem, pozatem trzech żołnie 
rzy i 6 osób cywilnych w tem jedna kobieta 
i dwoje dzieci odniosło ciężkie rany. Zabity 
też został maszynista i palacz pociągu. Poc;ąg 
został doszczętnie obrabowany.

ta Mim w fhade rybatkiei
Jugosłowiański artysta- malarz, Zdrawko Slep- 

zewicz, Znalazł podczaa pobytu ne wybrzeżu dal- 
wdyńskim w lewe br w jednej z chat rybackich 
ta ry  obraz, który też odhuplł za 4,000 dynarów 
lepczewicz zawiózł następnie obraz ten do Wię
znę, gdzie zuawcy sztuki orzekli, że jest to obraz 
lansa Hoibeina. Zdaniem rzeczoznawców obraz 
en p rzeu .. iw ia wartość 300,000 marek niemitc- 
ilcb.

KOLONIZACJA ŻYDÓW NA UKRAINIE.
Agencja ATE donosi z Rygi: Ukraiński komi- 
sarjat rolnictwa ustalił z żydowskiem towa
rzystwem kolonizacyjnem „Ozet", plan kolo 
nizacji na rok 1928. Przewidywane jest prze
siedlenie na rolę 14.000 rodzin żydowskich, 
które osadzone będą w okręgach Chersońskirr 
Zaporoskim Marjampolskim oraz na Krymie. 
Każda rodzina otrzvmać ma 6 dziesięcin zie
mi, inwentarz i 20&O rubli długoterminowej 
pożyczkę «

Z  G I E Ł D Y
G ie łd a  k ra k o w sk a

KraJtów. 18, 11. lkojir uioctji**?. !>• j* łif**a;y- 
many.

Akcje flank Polski 155, Zarobków. 'Al, Toiian 
] 14.25, Zieleń ic-wsk i 22.40, Pocisk 2.85. Trzebinia 

057. Górka Sii..riO 87.50, Niemojow.ski 2.20. 225, 
Ay.fyl 155, Chybie fi. 15. 6.20.

Zebranie giełdowe wykazało tendencję nu ogół 
mocniejszą Dała się odczuć silniejsza chęć kupna 
szczególnie dla Zieleniewskiego. Banku Polskie
go, Tohanu, Sierszy górniczej. Chybia i Azotów, 
pizy stosunkowo minmalnej ilości towaru. Obio- 
ty  większe Sierszą górniczą i Chybiem. Jedynie 
słabiej notowano Pocisk i Górkę ostatnia w sil
niejszej podaży Obroty na ogól słabe. N astrój 
mocniejszy panował' a ł  do końca zebrania gieł
dowego.

N« pogiwłdzńo objaw  podobny, aworzno w pła
cenia 24, Cegielski BI .50 t Nobel 47, mocniej prry 
małej ilości towa ru > binycłi Tesny 25 75. Loko
motywy 185.

Na rynkach waluf T dewiz tendencja nie uległa 
zasadniczym zmianom. Dbrotv nieco wieksze przy 
wystarczającej ilości materiału. W Krakowie d o  
łar gotówkowe 8 AS—x 88 i pół, czeki bankowo 
8.90 1 oó,—8.91 W arszawa goł. 8 87 3/4—8 881/4, 
czek" 8 90 -8.909/10, Lwów goł 8 87 3/4—8.881/4, 
czeki 8.903/4—8.91 V4. Katowice sof. 8 88—8.88 « 
Pół. czeki 8 90 i pół do 891 Bank Pofrkl płacił 
bez zmiany za dc'ara gotówkowego 8 95, za cze
ki na Nowy Tork 8.88.

G fetda  w s rs ra w fk a
Warszawę 18 en . ,r,\D  Giełda waluty
(<m(i™ 43*45 ^nrr. 43*56, knp.
v. -tork 1-49 prz. 8*92, kup. 9*68.
1'aryi 85*04 sprr- 35*1-8. kup. 34*96 
I raga 26*41 spr% 26*47 knp. 26*34 
Szwajcaria f l '9 2 . sprz. 172*35. ku>>. !71<9 
Włochv 43*b' 4.' 63, 48*42,
Wiedeń 125*69. 126 04. cup. 1»«88,
H arszaw a, 18. 11 PAT. Akcje: Bank handL 123, 

Przem Lwów i06, Polski 155 50, 156.75, óachodni 
28, 28.50, 28, Siła i św iatło 112.50, Maszyny rop  
nieze 1.40, 1.45, Cukier 90.40, 92, F irley  60, 6129ę 
Lezy 0.46, Fitzner 955, 9.50, Węgiel 11650, 117, 
Nobel 49.50. Cegielski 52, Liipon to, 39.50, to. Mo- 
drzejów 9 85. 10. 9.95, Ostrowiec 98, 99, 98, PocisK 
3.15, Ortwein 13.90, 14, Rudzki 57.75, 57.60, UrsiM 
14. Zieleniewski *22.50. Starachowice 74.50 ,7550, 
Żyradów 18.50. 18 75. Borkowscy 4, 4.05, Haber* 
busch 161, 162. Dolarówka 62, Dolarowa 82, S 
proc konwersyjna 64, 10 proc. kolejowa 103, 10CL5®
5 proc kolejowa 61.50* • •

Giełda poznańska z to: owa z unia 18 bm.: bW 
zmiany, tendencja spokojna.

G ie łd a  w ie d e ń sk a
WlMCń d . 18 b . nr. (h  A. T.). Cowlzy 

Amsterdam 286*04. Belgrad 12*40, Berlin V  9® 
Bruksela 98*76 Budapeszt 124*—. Kopenhaga 169*70 
Londyn 34*62.Madryt 120*60. Medjolan ?8*54. Nowy 
J o rk '707 85. Oslo 186*03. I arvi 27*83 .-s-s 20*97
Sof ja 6*09, Sztokholm 190*65. Warszawa 79*39— 79*67 

Zurych 13t*53 Amerykańskie 7u4*60, niemieckie 100*76 
polskie —.— — *— czeskie 20*94, Vv p e rsk ie  124*03— 

Akcja: Zieleniewski 17 9u Siiesja 0*24 Siersza 
7 36 raato 8*— Karpaty 29*— Galicja 87*— Nafta 9*90

G iełd a  zurych ik /i
Zurych, 18. 11 PAT. Pa ryż 20.38, Londyn 

25.27 3/4, Nowy Jork 5.18.5, B. lgja 72.37.5, Włochy,
28.25 Hiszpunja 88.22.5, Holandja 209.50, Berlin 
123.75, Wiedeń 73.12.5, Sztokholm 139.70, Oslo 
137 70. Kopenhaga 139, Sofja 3.74.5, Praga 15.37, 
W arszawa 58.20, Budapeszt 90.82.5, Biatoferód 913, 
Ateny 6.90, Bukareszt 3.20, Helsingfors 13.07.

rykoiaie wełniane, pół- 
wełniane, nawełnr&ne, me 
skle I dziecięce w wielkim 
w y b o rz e  poleca Firma: 

S. MOWOM I AST
Kraków, Grodzka l .  15. Tal. 320.

FIRMA „SZKŁO**
MAGAZYNY BUTELEK

K raków , S e b a s tia n a  IG. re i .  41-33
poi< ra wszelk ■ ao rodzaju flaszki dla aptek, lozlewni 
win, piwa itp t-eny konkiuen yjue Ustosunkowani 
akwizytorzy ua Kmków i iMałopolskę poszukiwani
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DROBNE OGŁOSZENIA

;■ (FARBUJĘ wtosy nowym sposobem, środkami 
bezwzględnie higienicznymi, — meszkodliwynii, 

jiw Polsce jeszcze nieznanymi, nadając iru kolor od
powiedni (popklato-bdond, złoto-bloud). Włosy siwe 
Mtietńone przez stosowanie nieodpowiednich środ
ków. zniszczone lub chore konserwują się znakomi
cie, zyskują siłę rozrostu — i zdrowy kolor: Fran- 
d sakn Budzi uszek, Kraków, ni. Grodzka 3. 2881 x

SPOLNIRa z  kapitałem 10—15 tysięcy 21. poszu
kuję do dobrze prosperującego sklepu w Krakowie. 
Z*łószeoŁa do Adm. „N. Dziennika" pod „Spólniik".
.  1359 g

RAJMY do obnuów, SZYBY okieone, lustra, naj- 
Kariej: Kombaaser, Starowtśloti 21. (Doki kina No
wości). 1275 er

POKÓJ dla 2—3 panów ewent. paft, osobne wej
ście, utrzymanie całkowite lub częściowe, do wyna
jęcia: Kraków, Sebastiana 15, ii. piętro ruwprost
schodów. 1 348

BONY. SŁUŻĄCE, KUCHARKI, poleca: Berta 
Uisenberjr. pośrednictwo posad, Katowice, ul. 3-*/ 
Maja U. Teł. 1665. 2638 ss<>

EKSPEDIENTKA ioteJigetna, zdolna, potrzebna 
od zaraz: Juliusz Nacht, Kraków, Stradom 5.

2899 er

ZEGARMISTRZÓW do montowania zegarków po
szukuje się. Zgłoszenia pod „Montaż" do Adm. „N. 
Dziennika". 1361 g

PANNY inteligentnej, możliwie z hebrajskicin, do 
dwojga, dzieci, 7 i 3 lat, poszukuję ma prowincję. 
Zgłoszenia pod „Prowincja" do Biura Stattera, Kra
ków, Rynek 8. 2887 er

CHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? musisz UltoM-i
czyć knrsa fachowe korespondencyjne prof. Sekulu-
wic/.i. Warszawa, Zórawia 42. Kursa wyuczają IjnO»
wnie: buchalterii, rachunkowości kupieckiej, W tt-
spondciKT Handlowej, stenografii, nauki kundlu, pa*, 
wa, kul igra tji. pisania na maszynadb, towaroznaw
stwa, angielskiego, francuskiego, niemieckiego. Po 
ukończeniu świadectwo. — ŻĄDAJCIE PROSPER-
TÓW! 2756 x
 _ —  - -

POSZUKUJĘ praktykanta (tki) binrow. że znąjo-
mością języka polskiego i niemieckiego. Zgtosżeflfc 
do Adm. „N. Dziennika" pod „Posadą”. 1860 f

DO FIRMY „Żttrnal”, Rynek 12 (Stolarska 9) aa ■
deszly żurnale, manekiny. Zamówienia z pn/lWOCJi 
załatwiamy odwrotnie. Ceny konkurencyjne. lM It

ANCZEL KON1GSBERO, urodź. 18?6, ZakkarÓW, n
mieszkały Rozwadów, unieważnia zguUoMi jtijąłą- 
czkę wojskową. 3997 *

| | # u ^  r*or2™ SdSo
I r ^ i g d ł u A j
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FIRANKI od najtańszych do najwykwintniejszych, 
— story od 15 zL — kapy od 35 zł. — trzyczęściowe 
od 20 zł. -  poleca WYTWÓRNIA FIRANEK, Podgó
rze, ul. Traugutta 15 (przecznica Małego Rynku), 
II. piętro. 462 x

MŁODA, praystojna wdowa (Żydówka), z troj- 
gfem dzieci, posiadająca własną fabrykę, wyjdzie 
są mąż za człowieka inteligentnego do lat 45. Zgło
szenia pod „S. N.“ do Adm. ,,N. Dziennika”. 1342 g

POSZUKUJE do mającej się założyć fabryki ar
tykułów kosmetycznych spólnśka z niewielkim ka
pitałem, najchętniej fachowca. Zgłoszenia listowne 
pod „Dege" do Adm. „N. Dziennika". 2895 x

PANNA z wykształceniem gimn. i ze szyciem, po
szukuje posady wychowawczyni do dzieci. Zgłosze
nia do Adm. „N. Dziennika" pod „Wychowaw
czyni" 1356 g

ZDOLNY agent poszukuje zastępstwa na Kraków. 
Zgłoszenia do Adm. „N. Dziennika" pod „Referen-

1355 gcje

DO SPRZEDANIA 2 futra (1 sobotnie) w bardzo 
dobrym stanie. Wiadomość: Kłausner, Podhrzezie 6, 
1- Piętro. 1350 g

AAAAAAAA
„DYWAN”

Tkalnia dywanów 
2i53 u* i kilimów
K r a k ó w *  P o d g ó r z e
Sw. Kingi 9 linja tram. 3

poleoa
DYWANY i KILIMY

bezlionkoroncyln ie tanio. 
Klinika d la  naprawy dywanów  

perskich i Łllunów

▼ W T y W W W T

BlELIZii HUfli
„ P A W "  m a  n a j la p s z y
krój — zaś cQuy najniższe 
w Krakowie. Koarale zefl* 
rowe al 6*90, pierwsaorzędne 
9-60, popelinowe 12 80, binle 
żakietowe i frakowe 9-60, 
koeauie nocne w kilkunastu 
wzorach 8*60, kalesony dłu
bią, podwójne w kroku 4 90, 
kalesony krótki# ,Raye“ 6-90 

F a b r y k a  b ie l iz n y  
2HSSer „ P A W «  
u i, Ftarju&fk* I* 4 w ateni

POSZUKUJĘ pokoju z kuchnią za bardzo Wyso
kiem wynagrodź enem. Zgłoszenia pod „Pokój z ku
chnią D. P.“ do Adm. „N. Dziennika". 1347 g

c m  Ą M lfl
y  E n  U  I #  9 1  I  u jw B w ; a iC fliif  w lf T /  Kr»kńw.
A a a .  I  . A c o r o a s k a 71 taśmyWu

n i  kM Łiart* niodokrwia*#ś4««u
Cp L C U l i l y Ę  wa działa wzmacniaj:

edŻTWOZO podsh'1 -l 
rekonwalaaasstow

co,
apetyt, nieoceniony środek dla 
M ra K n y w i o f e r i k l a g o  
2607 x W ino d r n i a w e d a l t a b l a
na maladze hiszpański*). — Do nabycia we waayat- 
kich aptekach i drog^rjach. — Cena aa FI 4*Sfi 2j. 
pól 2*40. — We własnym interesie żądać wyraźnie 
Mra Knyaxtofarakieg» W ina e k l a i a N t e l u i i t a .  
J a bora tor. chem.-farm. Mr. 41. Knyastofonld, Tanów

Wydawca: Za Spółkę Wyd. „Nowy Dziennik” : Zygmunt Flochwald. — Redaktor naczelny: Dr. Wilhelm BerkcJhamaner. — gadak** 
odpowiedzialny: Zygfryd Mosea. — Nowa Drukarnia Dziennikowa, Kraków, Orzeszkowej % pod zarządem Mataymfljaaa F i H n w .


